Kaieżytość pocztowa opłacona ryczałtem 


Redazżcja ' Administracja 


KRAKOWSKI 
krwi, [20M] 


Prenumerata wynosi w Krakowie miesięcznię M 480'—, z odnoszeniem do domu M 520:—. Zamiejscowa M 540'—. Zagranicą 640 —, 
Ogioszen e: Wiersz nonparelowy w zwykłych ogłoszeniach Mk 30. - Układ tabelaryczny Mk 40. — Drobne od wyrazu Mk 10. — Matrymonialne i korespondencya pryw. Mk 15 


Nadesłane Mk 75. — Nekrologi Mk 40. — Komunikaty po kronice Mk 90. — Głosy publ. i dział ekonom. Mk 93). — Na t stronie lub przed tekstem Mk 120. — Ogłoszenia zagran. 50*/, droże 
Załączniki przyjmuje się wedle umowy. Wszelkie komunikaty należy nadsyłać wprost do Admin. „Gońca Krakowskiego*. Komun. przesłauych Redakcyi uwzględniać się nie będzie 


Wydawca: Spółka Akcyjna Wydawnicza. 


Nr. 47. 


Składnicom Kółek rolniczych 
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Porcelany, szkła i lamp u firmy Jakób Gross, Kraków, Rynek gł. 8! 
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(Obraśnienie wewnątrz numeru na sł. 6). 


ulicach Krakowa. 


Przedłużenie pracy w handlu 


Warszawa (tel. M.). Nowela do ustawy 
© przedłużeniu pracy w handlu została dziś 
Przyjęta w trzeciem czytamiu. Stało się to wbrew 
zjedroczonej opozycyi lewicy robotniczej, któ- 
rej pospieszyli z pomocą nietylko Tugutowcy i 

eqińczycy, ale nawet zasiadający w prawem 
centrum Chadecy. Pan Czorniewski okazał się 
tym razem bardziej zagorzałym obrońcą sprawy 
Pobctniczej, niżelj esocyaliści gdyż zażądał 

ńernego głosowania nietylko nad ustawą sa- 
mg, ale również j nad poszczególnymi artyku- 


Tanman 


Wrzenie strajkowe w 


kia Berlin (AW). Wrzenie wśród pracowników 
lejowych nie ustaja. Opiera się ono na rzeko- 

ło bardzo surowych i w wieikiej ilości przes 
*adzanvch dochodzeriach dyscyplinarnych 

ja @ciw uczesinikom Ostatniego strajku. Koe- 
Tze twierdzą. że dochodzeń tych wytoczono 
000, Związek zawodowych pracowników ko'e: 
wyęl wystosował do kanclerza Rzeszy memo- 
"U. domaegający Się przeprowadzenia docho- 
chy wù dy scypknarnych w liberalnych ramach, us 
Walauycir gazez gabinst Rzeszy. Na wypadek 


'łami. Miało to być rodzajem obstrukcyi techni- 

cznej, która jednak nie osiągnęła celu. Więk- 
, szość sejmu stanęła na tem Stanowisku, że za- 
myihani sklepów w porze obiadowej jest wielką 
niedcgodnością dla szerokiego ogółu, nie wyłą- 


wela, uchwalona zupelnie nie krzywdzi perso- 
nalu handlowego, albowiem czas 
| personalu jett ograniczony w dalszym ciągu 
do ośmiogodzinnej pracy dziennie. 


mic e =" TER O WET "UEWE" 


Niemczech nie ustaje 


niezastosowania się rządu do tego żądania, gro 
żą kolejarze wybuchami lokalnych Strajków w 
poszczególnyćn okręgach dyrekerjnych, a na- 
wat i wybuchem strajku generalnego, 


Kary za strajk 


Berlin PAT). Wedle doniesioń zwiąrku sań 
stwowego Kolejarzy, wdrożono przeciwko 47 u- 
rzędnik:śn pboserowasto dyscyplinerne. WE us 


rzęumikćw zwoiniono ze + wm udzia 


łu w strajku 


hyr, z dowi 


czając również robotników, gdy tymczasem no- | 


Kraków, czwartek J6. lutego 1922 r. 


Redaktor naczelny: Stanisiaw Zachariasiewicz. 


Rok V. 


Przesilenie rządowe w Niemczech 


Berlin. (PAT) Przesilenie rządowe, wytworzo. 
Ea wskutek postawienia kwesiyi zauian'a przea 
| Wajiclaita Wirtha, do tej pory nie jest jeszcze 
wyjaśnione, W kołach pasiamentarnych nie 
przeprowadzono jeszcze kroków, celem naraa 
stronnictw. Dzienniki przypuszczają, że mimo 
wszystko Wirth uzyska wystarczającą więk. 
szość, ponieważ część niezawisłych socyalistów. 
i część nienueckiej Partyi ludowej wstrzyma się 
od głosowania. 


Niedoszły wiec bezrobotnych 


Warszawa (tel. M.). Na wtorek był 
zwołany przez Radę związków zawodowych kla 
sowych wiec w sprawis bezrobocia, na którym 


! miali przemawiać posłowie socyalistyczni. Wiec 


M 
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nie doszedł do skutku, gdyż na nim nie zjawił 
się bezrobotni, 


a a Ja Z | 
iZ latarnią Uyogenesa. 


Kraków, 15 stycznia. 

Gabinet p. Ponikowskiego chwieje się powa- 
żnie. Zaznaczają się w nim rysy wewnętrzne 
na tle niesnasek między p. Michalskim a kilku 
jego kołegarni — i jednocześnie biją weń tara- 
ny z zewnątrz, z prawicy i z lewicy jednocze- 
śnie, zaś cenuum przygląda się tej operacyi z 
uśmiechem zadowolenia. 

Syiuacya ta nie jest ani zbyt pocieszającą. 
ani zbyt ciekawą nawet. Nie jest to żadna nie- 
sprdzianka. W chwili bowiem, gdy p. Ponikow- 
ski tworzył gabinet i tak samo, w chwili dzi- 
siejszej, gdy znowu wyvucha kryzys — obejino. 
wanie odpowiedzialności za rządy nie było ; nie 
jest rzeczą wdzięczną. Nikt go nie zwalczał, ale 
i żadne sironnictwo nie braio zań całkowitej 
odpowiedzialności. Wszystkie kluby i Stronni: 
otwa oglądają się na wybory, wolą bowiem 
przygotowac swą kampanię  obiecaukami na 
przyszłość, niż wymaganiami znacznych ofiar 
już teraz. To też najmilszą i najwdzzęczniejszą 
polityką grup szjmowych była i jest obecnie — 
polityka umywania rąk. 

Widocznie jednak nawet ga tej linii nie mo- 
gą się dość długo kluby sejmowe utrzymać. I 
oto jesteśmy znowu świadkami rozpoczynającej 
ię wielkiej ofe zywy, do której daje hasło wy- 
sirzałeni z dziaia ciężkiego kalibru „Gazeta 
Warsza ka', organ narodowej demókracyi. 
Jakiż jest jednak cel óbscnego przesilenia? O- 
balan:e gabinetu jest rzeczą zrozumiałą, jeśli 


pracy tego | to czynią ci, kiórzy mają zamiar i odwacę sami 


sięgnąć po rządy, Wówczas mają oni prawo po- 
wiedzieć rządowi istniejącemu: 
„Usuń się — bo żle rządziez, — Ja chcę 
zająć twoje miejsce — bo chcę „rzedzić lepiej". 
Ale zadna z grup, które zapowiadają obocnie 
decydującą walkę pp. Michalskicmu i Ponikow - 
skiemu — nie ma bynajtuniej ni zamiaru, ni 
odwagi, ni siiy, by stworzyć nowy rząń. Jesi io 
więc obalanie gabinetu olyccnego nie w tym ce-, 


lu. by utworzyć lepszy, ale iviko dla sar'e 
przyjemnosci, a*alania. Taka keva nils pan- 
stwnu korzyść: tie przyniesńo 

Zarzuty frzeciw pecia Fząstow ija 
niersz dużo racyi — bezstrównoeść ia 
każe. Mozna mieć emy wee zup "5% 
p nych saMe zarino, cw fie Dnu 
SŁ.UMAINIA. JRK | ©) fo Uikieryca Painii p. 
, Mieluiiekwów, —— miu czy znac śp dk, aai- 
Wiek whi elspe. Kurren, w Daip Mesie 
rząd lepszy  Wzytąiir,. Jeah | been: nei u 
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padnie, to fmy się liczyć z tem, że przesile- 
mie będzie $$esiychdnie długie j ciężkie. Nowe- 
ga premiera trzeba będzie szukać chřka wzo- 
rem Dyogenesa w bialy dzień — po ul'cach, — 
bo w nófmMATryY sttosób, w łonie Sejmu nę znaj- 
ki. się gp narewno. 

W przeaólniu tkończenia rokowań Aaskich, 
w przededniu kohferaacyi genuoistiej i w 0- 
kresie Rażnych posunięć związanych ze zwoła- 


Gwine postępowanie Frantyi, Małej Eniepty 1 Polski 


Celem — obrona traktatu wersalskiego. 


Paryż (PAT. Havas), Prasa Uważa odroczenie 
konferencyi genucńskiej zą rzecz coraz bardziej 
praw dopodcbną. Tendencye francuskie w tym 
względzie pokrywają się z Opinią małej enienty, 
kióra pragnie mieć dość czasu dł przygztowa. 
nia się do wzięcia udziału w Chradch. „Petit 
Purieien" podaje że w czasie wczorajszych nas 
rad z Pot carem, minister Benesz zaproponował, 
aby rzegzzniwcy  cz%chosłowaccy Zaproszeni 
zostali na” KońierencyQ mośnawców. Rząd 
ezechoSiowacki ogranicza się obecnie do pod- 
kreslenfa konłecacości porJzumieniaą się państw 
Sprzyiuierzótych čo do zasadniczych kweztyi 
przod otwarciwm konferencyi w Genui, o iie się 
chce unikaąć niespodzia ek. Benesz ma zainiar 
zażądać OW rzędu angitlskiego przyznania ma. 
iyin pańviwóm prawa de wzięcia udziaiu w pra. 
cach rzeczoznawców, „Ecao de Paris“ podkre- 
éis, że rzędy w Pradze, Warszawie, Belgradzie 
i Alenia S któro mają powziąć decyzyę co 
do wspólnej linii postepowania, powinny mieć 
gs do uzgodnienia swych pogladów ma spra. 

wchodzące w program, korferencyi genueń, 
EŃ Wszystkie te pęńistwa będą muj:ły bro: 
nié „praw, wynikających z traktatu wersalsk:e. 
go i żęd dla pianie prawa veto w SCsunku do 


układów i zobowiązań, prowziętych za ica ple: włoskiego, Nie ustalono jeszcze, kto będzie re- 


sy” 


ftp ją depuszazenia Pi m bontredrye rzygołowancta 


Wiedeń. (PAT) „Neue Freie Presse" donosi z waly s'3 w Paryżn a 


| 
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Paryża: Ambasuqdor francuski w Londynie o0-! 


trzymał polecenie, aby w angielskim urzędzie 
spraw zagranicznyć 
pary, sklego na konierencyę rzeczcznawców, mia. 
nóv jcie, że Francya Zyżdza się zgodni: z poro- 
zui ienien osiągniętem w Ca*nes na propczy- 
cyę unyłelską, wolałaby jednakże, aby sto*ow- 


nig do tego, co ułożono w Cannes, obrady Odby- | mieć niezależnie ed konierencyi rzsczcznawców. 
| e .. 2a "UR ZZ Nagg wzm. E P a wa | 


ilnie-jesti będzie Polska 


Generalna dyskusya w Sejmie wileńskim nad formuią orzeczeniową. = 
Programem enuncyacya przedstawiciela większości stronnictw. 


: czenie, aby nn Obrady te zaproszono także Pol- 
przedstawił pogląd rządn | skę i państwa małej ententy. Wreszci> ambaza- 


t 


Wilno, (Tel. wł.) Na wezorajszem posiedzeniu , 


Sejmu w dyskusyvi generamej nad formułą o- 
rzecymiowę pierwszy zabrał gios jako mówca 
programowy w imieniu Rad ludowyèh posel Ja- 
nikow ski. 

MOWA POSŁA JANIKOWSKIEGO, 
uzasadi iajączgo rezolucyę. zgłoszoną w imieniu 
wizkszośc! stronnictw Sejmu, miala istotnie 
charakter programom cj enuncy cyi, której my- 
ślą prze odnią było w imieniu całej Wilen- 
szczyzny stwierdzenie, R (jak się wyrdkił mów- 
ca) 

W WILNIE JEST I BEDZIE POLSKA, 

W ciągu szczegółowego uzasądniania rezołu- 
cyi mówca złożył hold męstwu armii polskiej i 
jej Wodzowł Nacezinemn, Józzfowi Piisudskie- 


mu, co posiowie przyjęli okrzykami: Niech ży- 
je Piłsudski! i powstaniem z miejsc. 
Józef Płeuiski — mówił — syn tej ziemi, 


jest mężem, który całą mocą Swoją pImagał 
Orłu Bialemu rezpostrzeć skrzydła wtedy, k edy 
Ojczyzna zmartwychpłwztała ` Pomagał, aby 


gorze! Biały poszybował dalj lotem wskazanym 


vrzez Jagiellonów, Józef Piłsudski, wódz naszej 
armii. provadzii uawnymi S+iska i Orięta na- 


'zaznaczając, że niewola rosyjska odpłynęła, pa. 


„akt ten nic dopuści do żadnej pod tyin wzzlę- 


nm TWA e e m 


sze, aruiię naszą. Z wielkich myśl, czynów po- ' 


szczeuólnYchi mężów j z poszczególnych frag. 
mentów zł?żyia się wielka całość i zbudowała 
obecna Rzeczyospolita Pujiska. W związku z 


hoid gen, Żelyowsk'enu, przyjęty owacyjnie. 


W dalszym cizgu omawia pisci Janikowski ; 


w mysl rezolucji 


i 


„GONIEC KRAKOWSKI" 


niem Scjmu wileńskiego — taki dłązgotrwały, 
przewlekły, kryzys gabinetowy przyniósłky tyl- í 
! ko szkodę Rzeczypespolitej. 
Ci, którzy prowadzą dziś zaciekły atak na 
pozycyę obecnego gabinetu — nadwyrężają i na- 
szą syluacyę wewngtrzīą i naszą pozycyę na 
terenie międzynarodowym. I dlatego należy 
stwierdzić — że Żle się onf żasługują Rzeczy- 
pospolitej, 


Dr. Benes: w Paryżu 


Paryż. (PAT) Hawas. Czeskisłowacki prozy- 
dent minisirów dr Benesz, który bawi tu od nic- 
dziel, odbył konferoncyę z prezydentem mint- 
sttóww Pœincarem, Wedje „Pctit Parisien* dr 
Benesz oświadczył, że w celu unikniętię wszel- 
kich niespodzianek byłoby konieczne, aby pań- 
stwa sprzymierzone porozumiały się » góry CO 
do najważniejszych punktów, które w@Genui 
przyjdą pod obrady. Dr Renseg opuści w naj- 
bliższym ezasie Paryż i uda Się do LOndyru, 
aby przedstawić rzadowi erqiolskiema r'anowi. 
sko małej koalicyj w kwsstr] konierencyi ge. 
nueńskiej, 

—973— 


Diroczene „konferencji: gemaeńskiej zależne 
Bú Woch 


Wiedeń, (PAT) zd Freie Presse" donosi Z 
Loudyru pod datą 13 bni.: W izbie gmin «<po- 
wiedział Lloyd George na inierpelacyę, że do tej 
chwili nie ma kwa mowy o odroczen'n kon- 
ferenzyi w Genui. Zależy to w pelni cq rządu 


prezentówał Anglio na konierencyi, mag 


nie w Londynie, jak to za- 


proponowała Anglia. Fráncya wyraża dalej ży- 


dor francuski zawiadomił rząd angielski, ża 
Frencya oczekuję rychłej odpowiedzi na memo. 
rya Poincarego. ponieważ co do kwestyj, þoru- 
Szcuych przuż Poinca:ego, należy się porozu- 


"STOSUNEK DO ROSYI 


nowanie Rosyi ustało Ias na Zawsze, co stwier- 
dza Się wobe- świata całego w przekonaniu, żo 


dem dyskusyi, 
W odniesieniu do 
PRETENSYI KOWIEŃSZCZYZNY 
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mówca zńznacza, że t. zw. republika litewska : 
nie ma n'c wspólnego z Wielkiom Księstwem 
Litewskiem. Jesi tylko jego Arobną cząstką, od- ! 
powiadającą co najwyzej dawn:nu Księstwu : 


Zmudzkiemu, a nie mająca prawa rościć sobie 
pretensyi do spadkobrania  wóeclkiej tradycyi 
jagiellońskiej naci ziemią wileńską, Połączenie 
się zaś Ziemi wileńskiej z Polską nie jest żadną 
an€Lsyą, lecz tylka powrotem do Ojczyzny, 
wskutek cz<g» powinno nastąpić natychm'ast 


PRZEJĘCIE WŁADZY PRZEZ RZECZPOSPO. i 


LITE POLSKA, 

Co zaś tyczy się żądan Səjmu wileńskiego, 
jest on (zdaniem mówcy) powołany nie tylko 
dy wyrażenia woli ludnosci. ale również dla 
praktyczueza jej wykonania i przypilnowania. 

Rola nasza będzię skończona dopiero wów. 
czas, gdy ziemią wileńska zostanie zespoloną Z 
Rzsczposzoiiią Polską i objętą nietylko przez 


| jej zwierzchnią wiaszę. ale przez jej rządy fak- 


ł 


| 


: 


, tycznę, 
faktem uwuinienia Wilna mowca składa gerzcy | 


Nas zpmi poddaje mowca krytyce stanowisko 
rządu kowicnskiego, Ktor.go polj yka zostaje 
wybitnie poł wpiywcm Berli na. Mnsimy czekać 
na ostrzeżenie Litwinów. nə żwalenie rządów 


| wczoraj dg Rzymy, czlern wzięcia udziału w kot 


„pom m 0 rea 
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niemieckich i na rczygnocyę z sięgania po zie. 
mie. kióre nie są litewskie 

Podniosią mowę po podkreśl niu wzniesienia 
się sironnictw ponac partyjny interes, w szcze- 
gólności patryotyczneg: stanowiska P., P. S. Za. 
kończył słowami: 

Musimy sobie, szanowni panowie, uprzyiom- 
nić. że w chwili obecnej odwracamy kartę na- 
szej historyi i na stronie riezapisanej stawiamy 
jedno, ale wielkie słowo, które przyświscało 
nam w duszy i które obocni. chcemy przedło: 
żyć świasvu całcinu. Sprowaciza się ono do bar- 
dzo prostego stwierdzenia, że tntej jest į będzie 
Polska (Oklaski). 


MOWA POSŁA JASIŃSKIEGO, 


Jako drugi mówca programowy zabrał głos 
posel Zbłgniew Jas'ński (Zespół strnnictw na- 
rodiwych), który zaznaczył. że w stosunku do 
deklaracyi zasiw!niezej, którą Scjm nasz ma po- 
wziąć, wykazuje się w sposoh zupen'e dol: tny, 
że sg dwa ujęcia i dwa fłanowiska w odnigii:- 
niu do kwestyi wiłońexiej, 

OBA KIERUNKI SICJA NA TEM S-MEN 
STANOWISKU, ŻE ZIEMIA WILEŃSKA MUSI 
SIE STAG CZĘSCLO RZECZYPOSPOLITEJ 

POLSKIEJ, 

a równocześnie rniędzy tymi kierunkami jest 
różnica ogrJmna w szczegółach. Obóz, do któ- 
rego mówca nalezy, SiQi na stanowisku, że pos 
łączenia z Rzeczposrolita powinno być bez- 
względne, i że ia wileńska nie ma zacho. 
wać żadnego ciznia odrętności, 

Nagiępnie przemawiali pes'owie: 
(Rady ludowe), Akramowicz 
Świechowski (P. S. L., Raszkowski |(Zonpół 
stron. i ugrup. nard.)  Ghoniński  (Odro- 
dzę' iceWyzwulenie), oraz posel Engel (Zespół 
stronn, narod.). 

O godzinie 225 zamknięto posiedzenie, wyzna” 
czając plan prac komisyi dnia nasiqy” ego, 


Szóste posiedzenie Sejmu 


Wlino. (PAT) Po otwarciu szóstego posiedze- 
nia sejmu Inewsząte. Loekucijewsk, połecił od- 
czytać memorya! ueregacyj ludnośc: pasa meu- 
tralnego kouiuniiujtc. że Sprawa memoryaiu 
roruszoną będzie po rozpatrzeniu przez komisyę 
polityczną, W dalszym ciągu generalnej denaty 


POSEŁ JACHIEWICZ, WŁOŚCIANIN Z PO- 
WIATU SWIĘCIAŃSKIEGO 


omówił prześladow aciń ziemi wśi nskiej za rzę- 
dów rosyjskich, psdnoszągc wielkie znaczerze, 
jakie ma dla Ziemi wileńskiej osoba i działanie 
śózefa Pilsudskiego ovaz znaczenie czynu gam | 
Żeligowskiego. 
we m O A wd 


Wied Wolą Się Koranen tgraw 
narodowoiconytů 


Moskwa (AW). Rezojucya- angielskich party | 
Iobo.niczych, zgioszo.a na konferencyę gunueń: 
ską,„„a duinagająca się uznania niezawźsł 
Gruzyi, wywołuje popioch w kołach sowiciów. | 
Obawiają się one, ze przy sposobności orna wie” 
nia tego w josku wysuaą się i inne problamy 
narodowościowe Rosyi. Prasa sowiccka zap 
miada wobec tego pudniesienie przez przedsta | 
wicieli sowietów w Genui sprawy narodowo 
ściowej w koloniaca pozaseunopejskich państw 


zachednich, 
EE az zza RE OR OOOO 


Konierencya państw sukcesy inych 


Wiedeń (PAŁ). Kierownik" oddziału likwt 
dacyjno-waktatowego przy posełstwie polskiej 
w Wiedniu, Dr. Zbigniew Smolka, wyjechał) 


Nusbaum 
(Dom =kracya). 


deleg 
ogo. -i 


Międzynarodowa konferencya ko.ejowa 


Medyolan. (PAT) Telegraphen Comp. W 
gu najbliższego tygodnia rozpocznie Się w Me? 
rani: pod przewodn ctwem włoskiego dyrektor l 
kolei państwowej między; narodowa konferencj? i 
kolejowa, w któr j weziną udział delegacyc 
Stryi. Szwajcaryi i Niemise, Celen: tej “konfere 
cyi będzie przestudyon enie międzynarojow 
rozkiadu jazdy i taryf. W związku z konfere 
cyę W Gerui ogbędzie sių we Wicszechi wi” 
niędzymaro:lowa konferoncya koitjowa, na 
rą Olzzyznują zapa uwzenie Wotysunii 
Sw juta. 


ferencyi pańsiw sukcesyjnych, jako 
pańswwa polski 


cie | 


e A 
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„BONIEG ERAROSWSAI" 


Ciekawa dewiza Piusa XI. 


Jak donńszą. dzienniki paryskie, — msgr, Rat- 


di, zosiewszy arcybiskupem Medyolacu i kardy- ; 


nalen Modvołanu. - musiał wybrać 


sobie heru, : 


U 


| 


ktory kazdy kardynał, jsko książę Kościoła. pos | 
siada. Nowy kardynał przybrał tedy dawny 
herb starożytnego rodu Ratticn, na którym wi- 


dniaia dewiza: ..Rapiira transit“. (Szybko prze 
mija). T rzeczywiscie arcybiskup medyclański 
już po pięciu miesiącach opuścił to miasto, aby 
nigdy już doń mie wrócić. 

Opowiadają tez anegdotę, że gdy kardynał , 
Ratti cdjeżdzał do Rzymu na konklawe, jeden 
z s kach dk go księży rzeki 


jeśli Eminencya zostacie zamkniety w Waty: 
kanie, — to można będzie powiedzieć: 
siał schwytany. jak szczury w pułapkę”. 
to gra słów: „Ratti“ uznacza po włosku: szzozu 
ry). Kardynał na to odpawiedział* znacząco: 
„Nie obawiaj się, księże, 
jome wyjścia stamtąd". 

Czy papież spełni Sowa kardynała? — Nie- 
którzy twierdzą, że tek. bo już przy błogosta- 
„wieństwie pierwszem wy:zedł na zewnątrz "pa: 


„Oro zo- ` 
(By ła 4 
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komisya finansowa Izby, uchwalając swoją re- 
zolucyę, — istotnie sadziła, że rozr«'czyna dzie« 
ło poważne? 

— Jakżeż bowiem zaczynać Składanie heka- 
tomb „ze szczytu Św. Biurokracyusza*, jeśli 
przedtem nie zostaną naprawic"e stare błędy i 


. melody pracy nie zosteną unowoca nione? Jak 


— znam wszystkie tas*! 
| rów, 
| na? 


zyliki świętego Piotra — i nie pozostał, — tak : 
jak rzedni papierze. — zamknięty wewnątrz , dk 
i saa š ! ko w ścisłej współpracy z przedstawicielami od- 


„Eminencyo, i katedry. 


Watykan żada od Włoch 20 milionów lirów. 


Dziennik „Il. Mondo" donosi, że mgr. Gnerri 
przedstawił włoskiemu ministeryum skarbu w 
imieniu skarbu papieski eo żądanie, by rząd 
włoski uzna. i zobowiązał się do wypłacenia 
Watykanuwi sumy pół mia a lirów. należnych 
Szelbowi papioskiemu tytułem „rekonipensat" 
od Hiszpani i dochodów z wakujących kole- 
MGR Sumy te W awa iad z kz l do skarbu 


włoskiego, choć przeznaczone były dla stolicy 
apostolskiej, która przy tej sposobności rekla- 
muje i dawne należnośej z iego samego tytułu 
i żąda od rzędu włoskiego ogółem 20.000.000 li- 
rów. 

„Popolo Romano“ twierdzi. że w razie odmo- 
wy przewidziana jest interwencya rządu hisz- 
pańskiego. 


Frantya w takim samym kłopocie jah Polska. 


Liczba urzędników miata być zmniejszona o 50000. 


Rząd nię może 


sobie dać rady z tą Sprawą. 


P. Charles Laurent, sekretarz iederacyi fran- ' strony różne „wpływy“ i 


cuskica związków urzędniczych, ogłasza w „Maa 
tin'ie* artyku!, świadczący, że rząd francuski 
ma takie same kłopoiy ze sprawą wprowadze- 
nia oszczędności w dziedzinie administracyi i 
z redukcyą Stanu urzędniczego. jak i rząd pols 
shi. 


Komisys finansowa parlamentu trancuskiego 
uchwaliła bowiem wniosek, żądający zreduko- 
wa ia w ciągu roku bieżącego liczby urzędnis 
ków administracyjnych o 50 tysięcy osób. — 
W myśl wniosku tego rząd miał wydać najpó- 
źniej do dnia 1 lutego dekret, kontrasygnowany 
przez preżydenta mi istrów j ministra skarbu, 
a zawierający plan wprowadzenia tej radukcyi 
w życie. iymczasem dzień 1 lutego minął już 
dawno, — a dekret się nie ukazał. 

Władze administracyjne, — jak pisze p. Lau: 
rent, — szukają gorączkowo sposobów, które 
pozwoliłyby zmsiejszyć liczbę tych ofiar, prze- 
znaczonych na ofiarę bożkowi „Redukcyij'. Lecz 
cyfra obowiązująca jest bardzo wysoka, — jak 
to dopiero teraz spostrzeżemo, 


— a z drugiej 


| siach Polski różni specyaliści 


„protekcye* działają 
z wyiężeniem, aby ocalić różne głowy przed gro» 
żącą im egzekucyą. 

To, że rząd nie wydał dekrotu we właściwym ; 
czasie. jest dowodem jege bezsiły į bezradności 
w w te RYEĘP:g sprawie, Ale, — pisze p, Laurait, — czy 


Z r A 0 O A 00 ET RZE 


zmniejszyć ilośc tych tak pogardliwie nazywa- 
rych „skrybów”, gdy rada] ta sama ilość papie- 
aktów i „kawałków“ musi bvć wypełnio:s 


Dlatego też, jeśli się chce zastosować oszczęj- 
ności w administracyi, — należy ją najpierw 
zreorganizować i uczynić bardziej nowoczesną. 
feorgsrizacyę tę zaś można przyprowadzić tyl- 


powiednich grup urzędniczych. 


Tak pisze „Matin* o planowanych oszczędno: 
ściach w administracyi francuskiej. Uwagi je- 
go są Słuszne į w zastosowaniu do Polski. Do 
brze byłoby, gd$by je znał rzad j p. Michalski. 
który redukuje policyę, w czasie gdy wiaśmie 
najbardziej znów rozkwita bandytyzm i wpro- 
wadza. niekiedy zbyteczne i tylko pozornie da» 
jące oszczędność, redukcye. 

Zmniejszenie aparatu urzęd:iczego jest rzeczą 
iu nas konieczną, oSzczędsiość musi być zasto- 
sowana, — ale czynić to należy ostrożnie, aby 
nie chezwładnić całej machiny państwowej. 
"u 


TŁUSTY CZWARTEK 


Staraniem korpusu oficersk. 5 p. a. c. odbędzie sie 
w salach kasyna oficerskiego dnia 23 lutago D. r. 


„Tłusto-czwartkowa Maskarada 


Komitet przygotowuje niebywałe niespodzianki. — Wielki 
korowód masek. — Najpiękniejsza maska R. gryg: 
nalną nagrodę. — Przez całą noc „przyzyw 

zmianę dw e doborowe muzyki wojskowe. — Stroje wii 
czorowe i kostin y- — Wstęp tylko za zapr., które km 


się Stim oszeniu w nie o 
al Zębiicewiza L. 


we wtorki, środy i piątki od pi 
wieczorem. bilety wstępu PR naby 
przy odbiorze zaproszeń. 


Powód falszywych banknotów w Europie. 


Olbrzymi spisek międzynarodowy z siedzibą w Moskwie — mający na celu 
rujnowanie finansów Europy. 


Trzy wiefkie atery fałszerzy pie iędzy misty 
miejsce ostatnio w Polsce. W Warszawie i we 
Lwowie fabrykowano dolary, a w kilku mia: 
na własną rękę 


|, wydawali ooraz nowe einisye marek polskich. 


Jednooześnie niemal we Francyj retrafiow na 
ślad olbrzymiej organizacyi fałszerzy, 


Busa jacyś p panuviei Kai i się po Jednego 


z większych banków przy bulwarze „des Ita- 
liens“ i przedsiawili do wymiany barknoiy an: 
gielskie. Urzędnik, badający te banknoty, pos 
wziął podejrzenie oo do ich zutentyczności i za. 
wiadomił policyę. Obaj panowie zostali aresz- 


towani w chwili, gdy pod.osili z kasy równo» 
wartość tycn banłnotów we frankach, na su- 
bo 150.000 iranków. Stwier- 


mę dość gan, vA 


Guy de Chantepleure. 16 


Slub w e er 


Przełożyła z irancuskiego 
Marya z Dzieduszyckich Komorowska, 
—— 

Głos dziewczęcia zabrzmiał nagle smutno. 

— Kerjeau, czyś ją widział wczoraj, tam... 
w tej ohydne» jaskini gry?... 

Potwierdził to ruchem głowy. 

— Miara szczęście, nieprawdaż? Tak, byłam 
tego pen na... dlatego mi Się wydała taką zado- 
wolong... to jak pijaństwo... Ona, taka przecież 
niezależna od tego marnie zdobywanego gro- 
sza. Bo zresztą nigdy nie myśli o pieniądzach, 
ta maja matka chrzestna... jest pod tym wzglę- 
dem taka sama, jak ja... 

-- Nie wydaje mi Sie jednak, by ci pieniądze 

zupełnie były obojęine? wurącił Kerjeau, chcąc 
zwrócić rozmowę na inne tory i ujrzeć ponow- 
nie cczy jej wesołemi. 
Sądzisz tak. dlatego. że je wydaję?.. To 
rupelnie mua Sprawa!.. pomimo, że nie kocham 
saimychże pieniędzy, to lubię to, co one dają... 
Ach, myśleć o groezu.. poządac go... to takie 
brzydkie, nicprawdaż? 

-- Co do siebie, to mogę. niestety, powiedzieć 
srizerze tak jak ty, że nie lubię pieniędzy i 
moze nawet dodać. ze się obywam z łatwością, 
bez zbytkow, które one dają 1 bez przyjemno- 
irkiej deznajesz, wydając je.. Lecz powi- 
nienem Się Fównocześnie przyznać i do tego 
ruwnioż, i^ od urodznia niemial, zmuszony by- 
łem, mniej lub wize. myśleć o pieniądzach... 
*lhowiem nie posiadam ica nigdy dużo... 


«| 
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— Cierpliwości! Twój idealmy motor obsypie 
cię niemi niezawodnie... 

— Mój idealny motor, jak go nazywasz, da 
pieniądze, silną mam przynajmniej w to na- 
ale nie mnie. tylko Jerzemu Patain. 


przedsiębiorcy. u którego josuem podwładnym. | 


— Wię' nie ty będziesz miał finansowe zy- 
ski ze swego wynalazku! Aież to by byio szczZy- 
tem niesprawiedliwości, wobec tego, że 'caia 
zasługa bedzie po twojej stronie. 

— To nie będzie bynajmniej niesprawiedli- 
we.. Czy Sądzisz. żebym mógł poszukiwanie 
Swoje doprov adzić do dodatniego skutku, gdy- 
bym nis znajdował w Patain nietylko, że naj- 
wspanialszągo warsziatu technicznych stu- 
dyów i pola do praktyki, ale także i środków 
do wykonywania prób. oraz urzeczywistnienia 
swoich pomysłów.. to znaczy pieniądze... tak 
wiele pieniędzy, wiele na to potrzeba. 

Szli wzdłuż półkola sklepów, ciągnących Się 
parkie:n PO obu stronach wielkiego oszklonego 
hallu i ich wspaniałych wystaw klejnotów, Ko- 
ronek i pelnego artyzmu drobiazgów. Sklepy te 
zagłaniają szpitalne źródło i jego skwer. 

Amy wybrała całą kolekcyę wstawek, potem 
zachwycona kimonem z koronek du Puy i Koł- 
nierzem, w stylu Ludwika XIII.. który w pełni 
uwydatnia? wdzięk i doskonaołść *roboiy, ZWa- 
nej przez miejscowe pracownice „weneckim 
ściegiem“ zdecydowała się kupić jedno i dru. 
gie i zbiiżyła się do kasy, w zamiarze wyrów- 
nania swego rachunku, nie zapytawszy się na- 
wet przedtem o ceny odłożonych przedmiotów. 

— Dwiescie franków, proszę pani, 

Zabrała leciuchną paczkę z wesołym uśmie. 
chem. 

— Biorg mnie za twoją żonę. Kerjeau, jakie 
to zabawne!.. Ten kołnierz jest ładny. niepra- 


| 
| 
| 
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wdaż? Wolę koronki od klejnotów.. Ach, wyo- 
braż sobie. opowiadał mi pan de Mauve, iż ku- 
pował koronki w Bruges w Starym, drewnia- 
nym demku, w którym wedl: iradycyi przemie- 
szkiwał Memling... Pan de Mauve dużo ze mmą 
mówił o Bruges... On wie tyle ładnych, cieka- 
wych rzeczy! Czy byłeś kiedy w Bruges, Ker: 
jeau? 

— Byłem. i 

— Talibym tam chciała pdjocći Bruges eta- 
nowi krainę mych marzeń... Popatrz, już jede- 
nasta! Trzeba iiam wracać... Prędko... muszę 
jeszcze kupić parę kwiatów dla mojej matki 
chrzestmej. 

Wsiąpili do kwieciarki.  Dziemczę kazało 
związać wielkj.pęk róż, z dodatkiem aronów i 
Para czarnych irysów.., Lecz otworzywszy port- 
monetkę zaczęła się śmiać serdecznie, trzyma- 
jąc pięćdziesięciocentymową monetę w ręku. 

— Jakie to zahawne!. oto mój cały majatek, 
a potrzeba mi piętnastu franków. 

Kerjeau, śmiejąc się razem z nią, płacił po- 
spiesz ie. 

— Jak te pieniądze topnieją, Kerjeaul... 
wywnioskowała zabawiona przygodą. — Wzię- 
łam deiś rano czterysta franków ze Sobą... irus 
dno temu dać wiarę istotnie... 

-—- Ależ, — rzekł Kerjeau, — to bardzo pro- 
ste, Wydałaś przecie u złotnika sto dwadzie- 
ścia, a zagiłaciłaś za koronki dwieście fra ków. 

— Prawda! Oprócz tego jeszcze cztewdzieści 
w cukierni, a sześćdziesiąt u antykwarvusza i 
dałam ponadto diziessęc franków jednej biednej 
kobiecie. która sprzedawała zwiędnięte róża... 


| laka się wydawała biedna. że... 


— Czyli razem: czterysta trzydzieści. 
Amy śmiała się znowu, trzęsąe swym ukwię:' 
<ronym kapeluszen Ciąg dalszy nastąpi). 


' 
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„GONIEC KRAKOWSKI” 


dzono, że razywają sie owi Eugeniusz Canard i nansowych Europy". która to organizacya ma 


Paweł Pantin da la Guerre. Canard odgrywał | 
tylko rolę pomocnika. Nziceniast Paweł Pantin 
był „reprezentaniem gw eralnym" w Paryżu ia» 
kiegoś fałszywego bankiera anerelskiego, który 
waręczyt mu 3005 funtów angi'lskich Ma wymie- 
nienia na franki. Faki le. został potwierdzony 
pazez wynik śledztwa, które prowadzi komisarz 
polcyi paryskiej, p. Chiign au, w Berlinie, gdzie 
zamieczxuje ów rzoeko.ay bankiw angielski. P. 
Chaigneau prowadzi obo ie badania, mająca 


na cedu stwicedz nie, czy Canard i Pantin nie 
stanowią czasem odlumu wielkiej „organizacyi 
ae 3 tai Lay dia a a a TE stosunków fi- 


a e a». 


podotno siedzibę Sw0ją w Moskwie i z Moszwy 
otrzymuje środki, uļaiwłajgce jej działalność. 

„Matin* przypomina, a A Austryg i 
Polska zalewas:e są od kilku miesięcy fałszywy: 
mi banknolami, co się przyczynia do cbniżenia 
kursu ich walut w niesłychanem tempie. Z drs- 
giej strony powódź tych fałszywych banknotów 
«daje się mieć jakiś bliższy związek z Berlinem. 

Organizacya tu, jax podejrzewa  policya 
francuska, — nie jest tekże obcą Sprawie fal- 
ża? tysiącinankowych banknotów francus 
skich, 


Nowe odkrycie w sprawie Landru! 


Dzienniki franeusk'e zaalarmowały znów pu. 


bkiczność francuską nowemi rewelacyami w 
sprawie słynnego Landru. Oto — jas pisze 
„Matin“ — przybyli przed kilku dniami. do 


więzienia Świętego Piotrą w Wersalu i zażą- 
dali widzenia się z Landru. panowie: ialadnon, 
adwokat przy sądzłe kasacyjnym i de Moro 
Giafferi, opronca Landru’ przy rozprawie, pos 
Korsyki. Odbyłi oni z umięzionym naradę w 


sprawie listu, otrzymanego przez p. Moro Giaf- , 


feri od p. llektara Vigouroux, miwikańca Gam- 
bais. 

W liście tym p. Vigoureux pisze: „W trzy 
dni po aresztowaniu La'dru bylem świadkiem 
dziwnego dość wydarzenia: Przechodziteni 
wówczas przez Gainbais, idąc z wioski Bour- 
domnie do wioski Bouley. Dcszedłszy do kościo- 
ła w Gambais, zwróc.zł m się w prawo, by do. 
stać się do 6cieżki, która wiedzie przez pole w 
kierunku Bouley i szedłem wzdłuż muru 
cmentarza kościelnego, W tej chwil 
SPOSTRZEGŁEM MIĘDZY GROBAMI JAKIEŚ 

ŚWIATŁO, 

które widoczne było dzięki temu, że mur 
ementarny jest Bardzo niski. Zdumiozy — za- 
cząłew. się przyglądać i spostrzeglem pochyło= 
nego nad koginicg, znajdującą się poza zakry- 
styg, cźlowiuka, którego póznakm natych- 
nriast. Był to P., syn wybitnej rodziny z Gam- 
bais, znany ze swego dziwactwa i nienormałno= 
ści, Zacickąwiony tem, co on tam robi, ukry- 
łem Się za murem i widziaiein go wychodzące 
| a CC „ KARZE 


go z» kostnicy z różnemi kośćmi, które szaleniee 
ten wydawał się słarannie badać į dobierać, 
Potznr wkładał je do skrzynki stojącej obok 
niego. Nastepnie zaniknąwszy kaplicę 


 PAZEDOSTAL SIE ON PRZEZ MUR CMEN- 


TARNY, 
poszedł ściżyną, która prowadzi poza willę, 
wyrnajnmowaną przez Landru, przeszedł przez 
ogrodzenie. klóre je otacza i zniknił. Czekałem 
na niego przez dłuższą chwilę, gdy jodnak nie 
ukazywał Się, poszedłam dalej swą drogą. 

Być może, że to. co widziałem owej nocy, mo- 
że się przyczymić do wyjaśniania sprawy wykry- 
tych w kilka dni później kości ludzkich w willi 
tego, któr "go Dazywają .Sinobrodym z Gam- 
hais.“ 

P. Moro Giafferi oświadczył współpracowni- 
kowf „Matiria”, że list ten przeslał natychmiast 
prokuratcrowi z żądaniem przeprowadzenia 
śledztwa w sprawie powyższych rewelłacyi. Je- 
żeli zostanie stwierdzona prawdziwość powyż- 
szych faktów, wystarczy to do 

ZARZĄDZENIA REWIZYI PROCESU, 

„„Pozaiem — oświadczył adwokat-leputowa- 
ny — udalo mi się skłonić mego klienta do 
podpisania prośby o ułaskawienie. 
przyrzekł mi, że wyp-łni tę formalność, 

A więc mamy nową fazę w procesie, który 
tak interesował cały Paryż. Mozliwą wobec te- 
go jest rzeczą, że będziemy mieli «proces Sino- 
brodego* poraz drugi. 


Tragedya na zamku la Courancere. 


Kochanek żony pada od strzału zazdrosnego męża. 


Jeden a najbogaszycan właścicieli ziemskich 
p okolicy Charires, p. Jalićb Bouqucrot, sianął 
przed kilku duiami przed sądem, jako cskarżo- 
ny © zabójstwo, Młody jeczcze, bo J3R.let'i człos 
wiek, został w czasie wojny europejskiej cięzko 
koniuzyowany, w czasie walk w lesig Eparges 
w rosu 1915 juzaz wybuch granaiu, 

Podczas pobytu swego w szpitalu w Nieei po 
znał p. Bouqueret młodą saniiaryuszkę, pannę 
Boutillier i rozpoczęła się idylla, uwieńczo a 
wkoúcu małżeństwem młodego, a bogatego ins 
walidy z piękną sanitaryuszią, 

Lecz szczęście małżeńskie niedługo trwało. 
Pan Bvuquenoż udał się wraz ze swą młodą 
małżonką do Swej wiejskiej poszadło ci la Cuu- 
raugowe. i tu rozpoczęły się niesnaski małż ń- 
skie, Oskarżony twierdzi przed sądem, że to jego 
żona była przyczyną scen maiżeńskich, nie podo- 
bało jej się bowiem życie na wsi i zugnozila mę- 
żowi zupełnem zerwu im, jeśli nia zgodzi się 
na zamieszkiwanie przez 4 micsiące co roku w 
Nicel. 

Natomiast świadkowie cskarżają męża, że był 
nalogowym pijakiem į pił „jak Gziumawa bei:zka”, 
że był nieslychanie gwadtownym, a nawet chwi- 
lami nicbozpiecz. ym. , 

*""lakie e sicsunki małżeńekie skomplikowało 
jesze buwziej juzybycie miodcgo, przystojne- 
go Hciga, Pawia Coulon, kióry zumicszkół u 
swych braci w sąsiedztwie Uvurangere. P. Cou- 
lon sial się czystym gosciem na zamku, 
Pewnego wieczoru, gly po ltrbatce zmierzał 
udać się do domu, rvuuwilala się iak sil-a burza, 
że p.'Louion uiegi namowom pam domu i zus 
stał na noc u sąsiadów. 

Pani Bouquówwi w jego towarzystwie udała 
się na pierwsze piętro, by zarządzić przygoto- 
wanie pokoju gosein «go dla niego. Męż pazo 
stał ra dvie, w s'anie calkowitej w,atył i jawby 
bezwradu, kióry ml czasu owcj kontuzyi o pe- 
wien czas gro ogrniał, Leżąc tak w fotelu, jakby 
pozbawiony woli, miał Maażcanie, że Siyszął od- 
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głosy westchaień i pocałunków, ="Nie był je 
dnas- zdwiny uczynić nujmn.ej:zego ruchu. 
Ouglvsy takie siyszał tego wieczoru dwukro= 
tnie, Co do ich zuaczenia nie miał żad.ej wytpli- 
wości — jeden bowiem ze służących zwracał mu 


-Ponta atttta. Warsawa- 


Z dniem 15 b. m. rozpoczyna się przewóz po- | 
czty listowej samolotami na przestrzeni War- 
szawa—strasburg—Par; z. 

Do tego przewozu dopuszczone są przesylki 
listowc, l. je listy, karikf gazety, druki, papie- 
ry handlove i próbki towarów wudług między. 
neevilowych przupisów pocztowych do Framcyl 
i Czechosłowacyi, oraz do krajów zachodnich 
w przechodzie przez Francyę względnie. Cze 
chos.owacyę. W ostatnim wypulku należy w 
adresie przesyiki podać stacyę końcową samo- 
lotu z napisem „par avion de Varsovie a Paris“, 
„par aviom d: Varsovie a Simsburg“ lub „par 
avion de Varsovia a Prague", Oplata za prze- 
syiki lotnicze składa się z należytości pocztowej, 
ustalonej dla przesyłek do zagianicy i uiszcze- 
nych w znaczkach pociowych, oraz z należy to- 
ści dodatkowej za przewóz samolotem, która 
wynosi za zwykły list wagi 20 gramów do Pra- 
vi 50 ceniygaów, czyli według przyjętego na 
miesiąc luty, kursu franka 115 marek polskich, 
za tau: sam list do Strasburga 1 frank czyli 236 
marek, do 4'aayża 1 frank fo ceniyniów, czyli 
413 marck. Przedmioty cięisze podlegają opla- 
tom nieco wyw ms Przesyłki dla poczty lania 
czej można nadawać w każuym urzędzie po- 
cztowym. Lrzydy wysytają je zwykłą uregę to- 
cztową do Warszawy, jako punktu zbiorczego 
dla przesyłek lotniczych. Za ogiudą alulszą od 
marek w znaczkach pocztewych można naia- 
wać każda przesy!xę jako jespieszną, 


Landru | 
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oddawna uwagę na to, że zbył wiełka sympatva 
isinieje między jego żoną a młodym Belzicm. 
Ra kiem p. Bouquerot udał się, jak zwykle, 
w pole. Sasiad zaś wrócił do domu. Jednak o 2 ej 
popołudniu, gdy mąż wrócił do domu, zastał 


znów sąsiada przy stole w weslibulu zamkos 
wym. 
Wówczas — jak twierdzi — cała soona wczo- 


rajsza stanęła mu żywo przed oczami, Pchamy 
przez jakąś nieojparią siię udał się do 5ui bi- 
lurdowej. w której wisiała na ściame broń, zdjął 
strzelbę ze ścia y, nabil ją i powróciwszy do wer 
sibulu, gdzie się znajdował młody Belg wraz 
z jego wna — swzolił «lo niego a bout portant, 
raniąc suniertelnie swego isictnego czy urojo- 
n:go wrcga. Ranny zdołał jeszcze przejśc przez 
kilka sa: pałacu i zejść do parku, pozosiawia- 
jąc krwawe paslio za Sobą wzdłuż alei. W par- 
ku jednak opuściła go reszta sił i padł mariwy 
na gAzonie w cieniu wielkiego wiążu. 

Obecnie przed sądem rozgrywa się epilog tej 
sprawy. Zabójca twierdzi, że dzia'ał pod prze- 
nożnym wplywem bólu i rczpaczy — pewien 
kył bowiem. że żona go zdradza, Małżonka na- 
tomiast twierdzi, że nic ją nie łączyło z Zabi- 
tym. 

Cały Paryż z niezwykłem zainteresowaniem 
oczekuje wyroku w łej sprawie, 

i » $ . 


Ostatnie wieści z Paryża donoszą, że p. Bou- 
quero skazany został przy zastosowaniu okoli- 
czności łagodzących na 5 lat więzienia. 


zciągnioneśo drutu 


najtrwalsze lampki 
aszczędnościowe, 


u AK 
ZAKŁADY ELEKTR. "WESTIRBOUUSE" 
WARSZAWA — MARSZAŁKOWSKA DB. 


mi pokój ume- 
ścieli z osobnym wchodem, ten otrzyma odpo- 
wiednie wynagrodzenie a nadto wolne bilety do 
teatru i kina. Czynsz wedle umowy. Łaskawe 
zgłoszenia do Administracyi „Gońca Krakow- 


w: waz pod 6 PURI YW? lokator*. 


awa- Proa-- Strassburg- Pari.. 


Odioiy z Warszawy i przyloty do Warszawy 
będą się odbywać códziennie o godzinie 1 popo- 
ludniu, o He warunki atmosferyczne ni. staną 
temu na przeszkodzie. Przeloty będą przerywa- 
ne w Pradze tak, że narazie przesyłki z War- 
szawy do Paryża nadejdą dopiero drugiego 
dnia o godz. 3 min. X popołudniu. 

W miesiącach następnych będą uskuiecznia- 
ne przeloty z Warszawy do Paryża i odwrotnie 
w jednym ciągu i w jednym dniu. 


Kurie drukarnię 
(kompletną) 


ewent. pojedyncze maszyny lub 
części składowe drukarni oraz 
maszynę rotacyjną na druk stron 
10-12-16. 
Również poszukiwane są 
maszyny do składania „,linotypy* 


Zgłoszenia do Admiaistracyi „Gońca 
Krakowskiego" pod „DKU4AŁNIA *. 
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„GONIEC ERAROWSKI” 


Str, 8 


interwiew z mężem Śp. Zapolskiej, 


artystą-malarzem Stanisławem Janowskim. 


(a) Wskutek tego. że przed kilku dniami w 
„Goncu krisiowskim* poruszona została Sprawa 
testamieniu $. p. Gabryeli Zapolskiej. którym 
obetnie zajmuje się syd karny we Lwońie, one- 
gdaj wstąp łem do pracowni malarskiej jej mę- 
ża p. Stan siawa Jarowsk-zg0, artysty malarza, 
1 rzebywającego stale w Krakowie, Znanego po- 
wszichnie i Crnichego mistrza zastalem w chwi- 
l, gdy ten wsród legionowych obrazów, stojąc 
przy sztaludze, śmia.e'n pociaanięc em pędzla 
po piótnie, wykoncza! pejsaę z ostatniej wycie- 
czki swojej do W.och. 

Zdziwionego mojim zjawieniem się mistrza 
po.niormowa em o celu mego przybycia, Jak- 
koieiek p. Janow:ki sprawę swej zmarłej żony | 
zalicza do uawnej już przeszłości i niechętnie ; 
o cstotnich przejściach chce rozmawiać, to je- 
dnak. ulegając memu życzeniu, rzekł na wstę- , 
pie: 

— Z uwagi, że do artykułu „Gońca“ wkra- 
dło s.ę kilka niewłażciwości, mogących mnie w 
innein swieile — jak ialoży — postawić, przes 
to decyduję się panu redaktorowi udzielić pe- 
miaych wyjasnien. 

— Więc kiedy pan przybył do Lwowa? — py- 
tani. 

— Zawiadomiony o groźnym stanie zdrowia 
mej ś. p. żony, przybylem do Lwowa dnia 15 
grudnia i tego saniego dnia wieczonmem udałem 
się do jej mieszkania, Tu zarządzająca domem 
pani Marya Krasowska. sekretarka nieboszezki, 
udzieliła mi pi rwszych wiadomości o sporzą- 
dzonyju z inicyatyny medyka Kapitaina tosia- 
mencie, przytaczając szereg obkurzających szcze- 
gó.ów. które temu akiowv., towarzyszyły. 

— O ile mi wiadomo — przerwałem p. Ja- 
nowskifuwsiu — pwzy podpisie testamentu byli 
świadku «ie. 

— Tak. zaraz wyjaśnię. Dowiedzalem się 
takue cd meszkająccgo w tym domu profess- 
ra Łcpuszański:go, że przybył on jako trzeci 
śaiiedek, zape» niany re Kapitaina, iż „wzy- 
wa go pani Zayciska*, > później stwier- 
dz.l, Syazało sę oprog at Spestrzegi on także 
z zachowana się d.mowników, że został wplą- 
tany w „j2ik'ś nicczystą Sprawę". hiace więc 
Salwoaac swo,e dobre imię, zaw.adomił w 
pierwszym rzędzie Kapituna że podp s swój na 
sporzydzonym dokutnensie cofa, A następnie 
sęowodował bezzwłuczne zwoane konsylium 
lekarskiego z psychiatrą dr m Świtawłajri na 
cznie, 

— I cóż powiedzieli lekarze? 

— Bonsylum to po skrupulatnych kadan'ach 
i wzięciu pod uwasę dowodów orzek!o, że $. p. 
żona moja w czesie podp sywanłą owego testa- 
mentu, a nawet na pew-en Okreg czasu przed- 
terz, mie była dolną do podpisywan a fakich- 
kOjwiek antów i że modyka Axapitaina nis nale- 
ży więcej do jej łoźą dopuszczać, 

— Więc juk.eż jest zdania panskie co do tego 
testanieniu?ł — pytaiem dziej. 

— Na podstawie tych waudomości,. kiórych 
autemiycziość potwierdził mi jodon z lekarzy, 
biorących udział w konsylinm, oraz innych, u- 
dzieiwenych ani przez oiączenie chorej, todzież 
przez profezora Łopuszańsksego, wyrob łeni so- 
wie zdanie, które zreszzą Wszyscy ze nmg- po- 
dziekili ze akt w danych warunkach sporzą.izo- 
ny ne może mieć wartosci praawucj. To więc za- 
patrywanie potw erdza Okecnie uchuała srdu 
lwowskiero z dna 17 Stycznią b. r., która powia- 
da, że „aktu mu przed ożjnego nie możę brać 
za podstawę testamentowego porzadku dziedzi- 
czen-a.* 

— Słysza!em, że pan zrzekł się protensyi do 
spadku. 

— W tem właświe przeświadczeniu — mówił 
dalei pan Janowski — opierając sę na własnej 
etyce i nie narizając się na zarzut nieszczero- 
ści, oświadczył m, że z praw moich do spadku 
po moiej $. p. żonie korzystać ne chcę i nie 
zam erzaim. Zroli!ien: to nie w ciągu toczących 
się spraw, ale przed ich Tozpoczęc em. to. jest 
matychmiast, gdy rodz'na mej ś, p. żony -zjecha- 
ła do Lwowa, t, j. dnia 17 grudnia zer. 

— A jakie sianow'sko rajmuje pan wobec 
toczącezo się procesu i dochodzeń? 

— W razie potrzeby Obowiązałem się przyłą- 
czyć ilo pesiępowania cywiln go eclem obale- 
nia ienicjacezo nialegalnego testamentu, jako- 
też do karnego przez'w medykowi Eugen'uszo. 
wi Kapita newi, którego czyn, pominąwszy, że 
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był nieludzkiem dręczeniem umierającej przez 
zastosowanie wstrzykiwań jakichs n'zw ado- 
mych medykamentów į przez podsuwanie jej 
do pedp Bun testamentu, co niewptpliwie utxier. 
utza.o ją w tem, że kończy życ'e, tudzież nie- 
dozv Olene sprowadzenia księdza spowiednika, 
którego żadała, uważam za karygodny. Z tej to 
właśnie przyczyny i biorąc pod uwagę cał. po- 
stępowanie Kapitaina, jak naprzykład wedle 
zeznań domowników leczenie na własną rękę, 
sporządzenie własnych lekarstw, za Które nie- 
praw dorodolnie wysokie przedkładał rachunki, 
uważał śmy łącznie z panem Ludwikiem Kor- 


| wielkiej pisarki, 
i ników , 


win.Piotrowskim za konieczne n'e den!es'enia 
o zaszłych wypadkach do „policyi i prokurato- 
ryi, ale osJyiste zażędan e ich interwencyi, któ- 


g 2 też jeszcze tego samego dnia, to jest 17-go 


oO nastąpiła. 


— Czy uważa pan. że żona zmarła śmiercią 
ZG uwa 

— Śmierć nicnaturałną wykluczam, nie wy- 
kluczałem jednak możliwości że niefachowe 
leczenie przez medyka przez czas dłuższy i m0- 
że nadużywanie wstrzykiwań mogło tę śmierć 
przyspieszyć. Jeżoli zaś śledztwo przeprowadzo- 
ne było w tym kierumku. to tylko chlubnie 
świadczy o gorliwości Iwomskiej policyi. 
| Widząc, że p. Janowski jest znużony mojemi 
pytanami i uwawając, że sprawa z jego strony 
jest dość oświetloną, pożegnałem go, a dziś 
| rozmowę naszą, tyczacą się nieśmiertelnej, 
podaję do wiadomości czytel- 


„Goa. ca”. 


ILjingaty wolste a 


(M a pjwiękzym i Í NET 


Hr. Ksawery Broliicki z Wilanowa. — 


W Wiłanowie, ongi siedzibie króla Jara III, 
obźcnie własneści Ksawerego hr. Branickiego, 
wyLu.hnął przed kilku dnami rożar. Na ra:u- 
nek udał się nawet z Warszawy odiział LII Stra- 
ży wa z Warszawy. Przez całą ioc, na 
trzaskającyin mrozie, pracowali dzielni strażacy 
nad tcaleniem od ognia pałecu zwycięzcy z pod 
Wiednia i.. wlasnosci hr. Branickiego. a po wy: 
tężxnej pracy nie otrzymali od zarządu dóbr 


wila owskich nawet po szklance herbaty na o- ' 


grzanie. 

O fukcie tym podały tenaz Wiadomość pisma 
warszawskie, powołując się na to, że k*«mendani 
warsjiawskiej straży ogniowej, mzeprowadzając 
ins,ekcyę oddziału. dziękował sirażakon za tę 
akcyę i wyraził swe cburzenie, że w peelzięce za 
su«<ją pracę spctkal Się z taką niewdzięczno- 
ścią j skąps.wem. 

hio jednak z a osobiście, lub choćby ze sły: 
szenia hr. Branickiego, -- ten się bynajmniej 
poiubnyma fakiem nie zdziwi. Ten bowiem naj- 
bogatszy mig: at w Polsce, który pmzed wojną. 
cyrócz kilku pałaców i kilkudziesięciu folwar- 
kow w Pulsce. na Litwie i Podolu, posiadał ma: 
jarek wc Francyi, z pięknym zameczkiem, swa- 
nym Mon Tresor, oraz kilka milionów franków 
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gotówki w` bankach paryskich. słynie ze swego 
najws.ręt iejszego skąpstwa. 

Przed pół rokiem słynna była na caly Świat 
sprawą olbrzymiego rubinu, który ów „polski 
arabia“ nosil stale przy scbie w kieszeni od ka- 
mizelki i który mu skradziono w Paryżu Wszy: 
stkię dzienniki paryskie opisywały wSzariałość 
tego klejnotu, ucenianego na milicn z górą fran- 
ków i pcdawały pitem jako sensacyę włado- 
mość, że ów bezcen y rubin odnaleziono w Ame 
sterdamie u paserów- -szlifierzy dyam-n. ów, „po 
dziótóny już ha 8 części. Hr. Branicki. odzyskał 
wówczas swój klejnof, który choć w kanałkach, 
Jednak -mimo-to przedstawiał waciość pokas 
źżnego majątku. A dzisiaj nie stać go na io, aby 
strażakum, kiórzy jego mie ie ratowali, *dać 
chocby po szklance herbaty, 

Hr. Branicki jast isto.nie 
kicrym śŚjgiewano ongi: 
magnaci!“ 

Może jednak ten nowy wypadek „wdzięczno- 
ści“ nie „Księżęcej”, lecz „hrabiowskiej“, przy- 
pomni istniejące pwojekty wywłaszczenia dzie 
dziectwa wielkiego króla z rąk skąpca magnata 
na rzecz pańs wa, W takim razie ostatni wy” 


potomkrem iych, 
„O cześć wam panowie, 


puwiek maż (ar brio nazwac dodatnim. 


Straszny wybuch dynamitu 


w kamieniołamach w Podgórzu-Bonarce. 


(d Wczoraj popołwdniu przy rozsadzaniu gó- 
ry w kLamia. jołomach w Podgórzu-Bonaurce ala- 
rzył się S*:uszny wypadek. W shwil. edy dy- 
naniii rozzsądzał bryły kamien a, uległo ciężkie 
mu ckałecczeniu dwóch robolników. 3ą to zajęci 


w kami nio.omach robotnicy Okaz i Miroch.a. 
Na nsiejsec wi padku telefonicznie powolan> po- 


gdlow e ratunkowe, a przybyły lekarz dyżurny 

twierdził na ich głowach głęboxie rany, roz. 
sza”; anc. recesi liozme-kontuzye na ciele. Obie 
ofiary pogotowie przewiozło do szpitala, gdzie 
lekarze natycam.as: dokonali opuracyi. Stan 
ich zurowia jest bardzo groźny, 


.Eerlin. (PAT) Dzisiejszy numree „Weit am 
Montag“ zamieszcza szereg relacyj e korpusie 
Rcesebacha na Górnym Śląsku. Były członek te- 
go kerpusu, niejaki Rychen oponiada, w jak 
nieludzki sposób „Stesstruplarzy* tafo korpusu 
zachonywali się wobec Polaków. W  najroz: 
mia'tszych pzzębmn'ach, z twarzą uczernicną, 
członkowie tego korpusu — jak osebiście wi: 
dzielem — szli do ch opów rzekomo Szukejąc 
broni, choć nigdzie jej nie znależlł. Bylo to zve- 


litydhane grały ojówot niem. na G. Slasku 


niędzy, a t» przy użyciu k jów i karabinów. 
Pieniędzy znaleźli dosyć. Policya „Apo“ 4Ab- 
stin.mungs_olizei, ne o tem nie wiedlriata. Na- 
krsty szy joszcoze dalsze szczegóły dziatalności 
tego korpusu, redakcya „Welt am Montag“ do- 
daje. że ten opis nagtznego świadka jest zastra- 
szisjącjm obrazem gwałwów ze strony Lands- 
kr ecbtów. przedstawiającej niesłychane niebez- 
pieczeństwo. Czy anin sier spraw wen nętrznych 
Sev'errinz,. zapytują dziennik, „potraktuje tę 


szt} najmniejszej wagi, gdyż szukali oni ple- | sprave równicż iak lekko, jak jego poprzednik? 
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Od środy 15 do poniedziału 20 iutego 1922 r. 
li-ga i ostatnia serya arcydzieła literacaiego Stefana Zeromskiego 


„URODA ZYCIA“ 


Dramat w 6 aktach. 
W głównych rolach: Marys Grydzińska I Józef Wegrzyn 
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W mieszkaniu prezesa Czerwonego Krzyża. 
p. Zygmunta Zaborowskiego w Warszawie od- 
była się konferencja prasowa, mająca na celu 
poimicermowanie społeczeństwa o zadaniach po- 
wojennych Czerwonego Krzyża. 

Jednem z zadań jest zorganizowanie odpowie- 
dniego aparatu sanitarnego na wypadek przy- 
szłej wcjny, przygotowanie personalu, a więc 
np. wyszkolenie 5000 sióstr miłosierdzia w prze- 
ciągu jakichś 5 lat itd. Prócz tego liga Czerwo- 
nych Krzyżów postanowiła w czasie pokoju Za. 
trudnić te organizacye krzewieniem hygieny i 
organizowaniem szpitalnictwa. 

Klęska glodu w Rosyi przybiera coraz bar- 
dziej katastrofałne rozmiary. Pol. Tow, Czer- 
wonego Krzyża zamierza Samodzielną akcyę 
ratowniczą w stosunku do bezdomnych dzieci 
polskich w Rosyi, a w szczególności na Ukrai- 
nie. 
` Dzieci te, których w Kijowie i na Ukraimie 
|” z”, A 


Ki vwEMATOGRAF. 


Lzy naprawag idzie wiosna? 


egoroczna zima, co w uwięzi Kraków trzy» 
ma — dziwne zdradza obyczaje: W słońcu lód 
kompletnie taje i przemienia snieg na błoto, ale 
w cicmiu zima oto! Słowem: gruda i kałuże, z 
czego radość mają stróże, bo gdy łamią kark 
przechodnie — siroże sobie śpią wygodnie. 

Lecz i inne są ozaaki, że nie potrwa już mróz 
taki. Bo mieśmiało, choć z nadzieją, już o wio: 
śnie wieszcze pieją, z skrytą myślą roisz bardzie 
o swym palcie i lombardzie! Choć pod ziemią 
jeszcze drzemią bakcylusy z epidemią — 


ki. Futurysty — los żałosny! Dach nad głową ma 


do wiosny, lecz na wiosnę i przez lato musi być : 


„sub Jove“ za to, musi procz pójść z żalem w 
duchu, z symbolicznym „nożem w brzuchu”. bo 
uicszezęźny Muz kochanku! „kEsplanada* jest dla 
banku! 

Spotkał mnie profesor zrany —- zapłakany, zas 


smarkany; M oczaeu ku rozoacz wawiekła; ję: 
knął tylko: „Patrz uciekła!.. Pogurdziła moim 
dachem: w Świat uciekla, pewnie z gachem!.. A 


wa przecież dbałem o nią, jam ją karmił własną 
dłonią! Była Taka śhczna, biała!.. Ja sądziłem, 
ze kochała, ale ona zła, nicczuła — dobroczyńcy 
zdradę knuła!.. I uciekła pokryjomu!.. 0! jak 
bez niej smutno w domu!" Stary szlochać znów 
zaczyna.. „Hm! to była zła dziewczyna! — chcę 
tlómaczyć starowinie. — „Co pan bredzi o dziew 
czynie? — To są panie czyste kpany. te aluzye 
do dziewczyny!..” — Jakto? wszak profesor wła 
śnie — mówił.. — „O czem? — starzee wrzaśnie 


— No, 2e miła, biała, słodka.. — Tak! że mi 
uciekła... kotkat...“ 

Tak?.. przepraszam, lecz sądziłem —— bąkam 
rhoć ma to niemiłem, ale całkiem niespodzianie 


przyszło mi to przekovanie, że się zbliża wiosny 

pora, gdy od pana profesora zmyka. jesli 

tak można — kotka, choćby czworonożna!... 
Kruk. 


TZAW*7 


Wybrał się nie w porę. 

O rozłamie, jaki paruje pomiędzy przedstawi- 
celami rasy bialej i czarmej w Stanach ZjedĘ10- 
czanych, świadczy wymownie zdarzenie, o któ. 
rem opowia.lają dzienniki amerykańskie. 

Pewien duchowny w Miami, w star ie Florydy, 
wykładał od lat kilku religię białym i czarnym 
okolicy. Człowiek prosty, dobrotliwy, usłużny. 
zaskarbił sobie przyjaźń i szacunek tak jednych. 
jak i drugich. Sądził więc, że może liczyć na ich 
uczucia i dobrą wolę, tak, jak oni mogli liczyć 
ną niego. 

Niedawno więc zdecyda vał się na krok odwa- 
żny. Oto. w przepełnionej świątyni, zaczął kazać 
gorącemi słowy o potrzebie zbliżenia się pomięe 
dzy czarnyini a białymi, za jeden zaś z najlep- 
szych w tym kierunku środków zaproponował 
małżeństwa misszace, 

Zaledwie jednak to wymóvił, gdy biali jego 
parafianie zerwali się z miejsc swoich, lżąc go 
i wygrażając mu pięściami. Zwrócił się więc w 
stronę munzynów, sądząc, że znajdzie u nich 
poparcie. Czyż nie byliby dumni, głyby krew ich 
zmieczała Się z krwią wielkica, białych naro- 
dów? Ale murzyni rzucili się ku niamu i ścią: 
gnęli go z kazalnicy. Wówczas odwołał się o po- 


moc do białych, w imię inteligencyi i cywiliza- ` 


cyi. 

W odpowiedzi jednak na to wezwanie, biali 
wywiskli ze świątyni nierozważ ego kaznodzie: 
ję i ckładając go, na szółkę z murzynami, raza- 
mi bolesnymi, zmusili apostoła zgody do pospie- 
sznego opuszczenia okolicy. 


Już ty: í 
fusu są wypadki jak przedwczesne wiosny kwiat | 


Mie dany gingt ddecjom polskim w Rai 


znajduje się parę tysięcy, nie mogą powrócić 
same do kraju, ani awykłą drogą repatryantów. 
a tymczasem w straszliwy sposób są deprawo- 
wane przez bolszewików, Pomijając sam atwa- 
szliwy wpływ atmosfery bolszewickiego piekła 
na dziecięcą duszę, bolszewicy rozmyśłnie de- 
prawują to młode pokolenie, każąc np. w szko- 
'łach i przytułkach sypiać razem dorastającym 
ch'opcom z dziew czętami. 

Tow. Czerwonego Krzyża zamierza zorgani- 
zawać gpecyalny pociąg, któryby kuasując po- 
między Zdołbunowem a Kijowem, miał za za- 
danie wywożenie z Ukrainy tych bezdomnych 
dzieci polskich, Przytułek dia tych dzieci zao- 
fiarowaly niektóre powiaty kresowe, jak n. p. 
Wołkowysk i wskrzeszone Liceum krzemienie- 
- ckie. 
|  Zamiierzenie Czerwonego Krzyża zé wszech 
| miar zasługuje na uwagę i poparcie społe-zń- 

stwa. 


Chwila bieżąca. 


Kalendarzyk: Sroda 
Faustyna 
Wschód słońca: 8'12 15 
Zachód słońca: 617 
Lutego 


Długość dnia: 827 
TEATR IM. J SŁOWACKIEGO, 


Środa: „Horsztyński", 
Czwartek:  llorsztyński", 
Piatek: „Pan obrońca". 


PEM m. «RA I OPERETKA 
Środa: „Królowa cyrku“. 
| Czwartek: „Królowa cyrku“. 
Piątek: „Cavaleria i Pajace". 


i TEATR *"AwATELA 
Środa: „Starzy i młodzi", 

| Ork... A NOWOŚCI 
Środa: .Krowoderskic Zuchy*. r 


Czwartek: „Krowoderskie Zuchv*. 
Fiatisk: „Krowoderskie Zuchy". 
WYKLADY ZWIĄZKU LITERATÓW W DOMU 


i ARTYSTÓW (PLAC ŚW. DUCHA), 
Czwartek, Viim Francie: „Najnowszą twórczość 
jugosłowiańska'. 


PREMIERA 


s 46 od wtorku dnia 14 lutego b. r. 
s» Ticiecha IL serya Eolia filmu Strzał” 
dramat p. t. „Na bezdrożacn życia“ 
- — — — Wytwórnia „Sfinks“ 


6 aktów. — — — 


Dziś I codziennie 


BOHATER CYRKU 


nowe awanturnicze przygody artysty-akrobaty 
EODIE POLO 


w Kinoteatrze „Warszawa“ ($tradom 15' 
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Paderewski wraca do Polski. 


Pisma merykanskie donoszą: 

Były premier Polski, Ignacy Paderewski, od- 
począł sob.e już w Kalifornii, sprzedał większą 
część swego majątku w Paso Robles, za sumę 
dochodzącą do 60.000 dolarów i wraca do Pol- 
ski. Reporrerom amerykańskich gazex zapowie- 
dzial, że będzie w Polsce w czasie wiosennych 
wyborów do Sejmu i wyboru stałego prezyden- 
ta Republiki, ale godności prezydenta nie przyj- 
mie, choćby inu ją ofiarawano, 

—000— 


Zyciowy program Poincarego 

Fejletonista paryskiego „Excelsiora' Jean 
Bernasd, pisząc w tym dzienniku o utworach 
młodzieńczych byłego prezydemta rzeczypospo- 
litej francuskiej, a obecnie prezesa ministrów 
Rajmunda Poincarego, przytacza też zdanie, 
które wielki francuski mąż stanu napisał dla 
niego przed laty dwudziestu: „Wszyscy repu- 
blikanie, godni tej nazwy — mówi Poincare — 
powiuni szukać z dobrą wolą i boz nieufności 
w głębinach dzniokracyi punktu oparcia i mo- 
tywu dzia'ania. O ile jest brzydkiem pochlebiać 
demokracyi, a pogardy godnem posługiwać sie 
nią, o tyle jest potrzebnem dobrze ją poznać, 
łatwem — pokochać į uczciwem JI Slteżog <= 
Cały to program, któremu Poincare 
| niezmiennie wierny, 


am - ho TA NA A ZZK 2 


pozostał 


| przimowanie mat erdóch ochotników dz woitka 


| Jak się dowiadujemy z Warszawy, przyjmo- 
wanie małoletnich ochotników do czynn”j służ- 
by w wojsku polskien' w czasie pokoju zostało, 
mresztą całkiem Słusznie, wzimonione, Wszekie 
więc prośby ma!oleinich o przyjęcie do wojska 
załauwiane będą cdmownie. W przyszzości Mia- 
łoletni ochotnicy mogą być przyimowańj tylko 
do muzyk wojskowych z zastrzeżeniem jednak- 
że, iż zobowiążą się oni do służby zawodowej 
w wojsku. 


t 


—000— 


Liesienie crezwytzajii — komedya sowietów 


Meskwa AW). Okazuje się, ze zapowiedziane 
tak szumnie zniesienie ozerezwyczajki jest ze 
strony sowietów mędzną komedyą, przedsięwzię. 
tą ze względu na Zagranicę. Wszys.kie funkzye 
czerezwyczajki przeszły na nowo utworzone Kos 
misye w komisuryacie ludowym dla spniw we 
wnętrznych, które uż przejmą połowę wszyst- 
kich funkcyonauryuszów czerezwyczajki. Druga 
ich połowa przej wio do innych władz państwo: 
wych, celem sledze ia prawomyślności urzęlni 
ków. 


ome m m. O a r 
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Demanstracya bezrobotnych w Londynie 


Poldhu (Radio. PAT). Jedna z największych 
demorstracyi bezrohotnych Odbyła się wczoraj 
w Londynie. Wiolka iłość mężczyzn z różnych 
partvi urziułziła pochód przez kilka dzie'nic 
Londynu. a następnie odbyła zgromadzenie. Wy 
slano depulncyę do sir Alfreda Monda z žada- 
niem wypiacenia ustalonej normy zasiików |ząs 
dowych dla jJwarobotnych. oraz mzysęiesz mia 
akcyi na rzecz uruchomienia pracy. 

—000— 


Wściekły pies na ulicach 
Krakowa. 


(Do ilustracyt tytutowej ) 

(d) Zamioszczona ra pierwsz j stronie ilustras 
cya przedstawia grozą rrzejnującą Scenę, jaka 
rozegrała się w poniedziałek rano na plantiach, 
u wylotu ulicy Smalen:kiej, Wówczas to nad- 
biegł wściekły pies nieznanego 'a razie właści- 
ciela, który zaatakował grupkę młodzieży, zdąs 
żającą do smkcły, w czasie czego dotkliwie po- 
kąsał Adama Jurka, ucznia szkoły powszechnej 
na Snrołeusku. a następnie Józefa Markiewicza, 
ucznia piątej klasy gimnazyum św. Arny, 

Oprocz tych w dalszym cięgu pokązał on Ka- 
zimierza Grzywka, ucznia szikoly powszechnej i 
Izydora Mądrego, szewca Oraz nieznaną z nas 
zwiska słuzącą, która prowadziła psa na smy- 
czy. 

Pies ten grzsował w ulicy Wiślnej, Poselskiej, 
Grodzkiy i Siolarskiej,j aż wreszcie ścigany 
przez policyaniów, został szalxłumi na miejscu 
zabity, 

—000— 


Więdzynarodowe zawody narciarskie w Zakopanem 


„Kuryer Poranny“ donosi, ze międzynarodo- 
we zawody narciarskie w Zakopanem, które od- 
będą się pod rrotektoratem Naczelnika Puń. 
stwa, zapow.cdziane na dzien 19, 20, 21 lutego 
b. r. organizowane przez Polski Związ*k Nar. 
ciarski zapowiadają się nad wyraz interesują- 
co. Oprócz zgioszeńn polskich narciarzy otrzyma- 
no zgłcszenia z Czechosiowacyi, z Francyi. Ju- 
gosiawii i z Węgier. Przybędą także najwybit- 
niejsi narciarze z Norwegii, Szwecyi, Finlan- 
dyi i Estonii a mianowice po ukończenu Śwa- 
towych igrzysk spowiowych Nordisk?Speen, 


— 0 0u — 
Í Stan pogody, 
t Komunikat o stanie pogody wydany we wto: 


rek 14 lutego 1922 r. o 8 wieczór według danych 
Państwowego Instytutu Meteorologi'znego w 
Warszawie. 

Stan atmosfery: Wyż baronmetryczny 
południo:wscłhodzie Europy znacznie 
wpływem zniżki przeciągającej przez 


leżicy na 
osłun! pod 
Skanuvnar 


wię. Wskutek tego nastąpił już niemal w całej 
Połsca wzrost temperatury i częściowe  zuchnunze 
rzenie. 

W Europie zachodniej i północnej zachmurze: 
nie zmienne. miejscami opady (deszcz we Vran- 
eyi. śnieg w Skandyrawii) i temperatura w po- 
bliżu zera. 


Jedynie w  Czoechnsłowacy. 
silniejszy mroz. 

Temperatura najwyższa 
wie --0% najniższą —IU'1. 

W Krakowie S$ wieczór: 
ratura .— G0 nusimumn 
dość pogodnie. 
|! Prəgaoza na śŚradę: Daiszs 
; nia i temperatury, miejscami 
| poludnia. potem z zachodu, 


notowano teszeze 
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„GONIEC KRAKOWSKI" 


Tajna fabryka sacharyny w Krakowie 


Policya aresztowała 12 „fabrykantów“. 


Sukces czwartego 


(d) Chlubą okrył się wczeraj czwarty komi. 
saryat policyjny, pozostający pud kierownicts 


weim nadkomisarza Ryczkowskiego, który zdo- | 


łał wytropić istniejącą w Krakowie iajną fabcy. 
kę sachiaryny, przynoszącą melionOwe Straty 
dla państwa i niszczącą swymi fabrykaiami ars 
ganizm ludzki, 

FABRYBA W RUCHU, 

Od dłuższego już czasu dzielty nadkomisarz 
Ryczkowski; był na troie tych fabrykartów, 
jednak nie m.ogł przystąpić do ich aresztowania 
i przeprowadzsnia rewizyi gdyż fabrykanei z 


wielką ostrożnoscią ukrywah swoje zapasy. Co | 


więcej, fabryczkę przenosili z miejsca na miej 
sce co dwa lub trzy dvi, a pracowali wyłącznie 
w nocy, tak, że wczesnym rankiem transporto- 
wali już gotowe pudcłcczka, napelniocne sfa 
brykowaną sacharyną i zacpatrzone fałszywe 
banderolą, 

Do fabrykacyi używali przeważnie przemyca- 
mej do nas sacharyny niemiecki:j rozcierali ją 
dudając proszki kwasne, które pewodowały mus 
sowanie, i jeszcze inne skladniki, naiurqlnie 
szkodzące Zdrowiu Spożywających. Nadto pro- 
wadzili rówii ocześnie 

TAJNA DRUKARNIE, 


wyrabiając etykiaty i fabrylując państwowe 
baii 'e. Tak spowządzone pudeleczka nastę- 
nic "dawali po wyswkica de, zarabiając 


Kolos ilne sumy. 
MOBILIZACYA POLICSI I POPŁOCH. 
Wreszcie wczoraj wczesnym rankiem zdecys 
dował się nadkomisarz Ryczkowski przystąpić 
do zwealizowania swego plaru, aby wszystkich 
wspólników cdrazu dostać w Swoje ręce. W tyn 
celu podejrzane mieszkamia, w których spodzie 
wał się ziapać faiszcuzy, poobstawiał posterun- 
kowymi i wywiadowcami, którzy w oznaczonej 
godzinie równocze-nie rozpoczęli akcyę4 wkras 
czając do mieszkań. Posieważ rozpoczęto rewi- 
zye w kilku miejscach, wskulek tego na Każmie. 
TZu pOwsiał wielki popicch pomiędzy fabszerza» 
mi, ich rodzinami, znajemymi i handłarzami 
pokgqinio wyrabianym produkiem, Szły więc Za- 
wiaądomiemia z jednego mieszkania do drugiego, 
że wkroczyła policya, Były one jud ak bezcelo- 
we, bo gdy posłaniec przybył w dane miejsce, 


tam już zastał policyę, więc ostrzeżenia jego , 


były spóźnione. 
REWIZYE I MAGAZYNY, . 

I tak u Józeia Grlufedera. handlarza, zamiee 
szkałego przy ul. Orzeszkodłej L 5, znaleziono 
550 pudelek z sacharyną, już sfabrykowaną, 
cztery kilogramy sucharyny w torbie, większą 
dosć sporządzonych pudełeczak i torebek. Gdy 
policya wkroczyła, zastała tam biorących udział 
w fabrykacyi Jenkln Kfeitora z I roszowic, Her. 
Sha Gribnberga i Jankla Bichenkaumąa z Kra- 
kowa. 

W mieszkaniu Memjla Efektera przy ulicy 
Meiselsa 1. 20, znalcziwo kilkasot pudełek z 
podrobioną sacuwyną; 17 kilogramów sachary= 
ny prawdziwej; przybory do pakowania, jak pa- 
pier, opaski, fałszywe banderole, pudełka, to- 
rebki; miski, Sitka, miynki i inne naczy. ia, słu: 
kące do fabrykacyi. Tu przy pracy zastano: Pe: 
retzaą Efexiora z Proezowic, Natana Buche'ste- 
na i piekarza Ksyla, 


W czasie rewizyi w mieszkaniu Pinkasa Git : 


lera przy ulicy Stradom l. 23 znalazła policya 
10 kilogramów oryginzt"ej sacharyny krystali- 
cznej, pochodzącej z firmy „Chemische Fabrik 
von Heyden, Aktiengeselschaft bei Drsd:n*, 
kilkaset pudełek z poorobioną sacharymą, 
szywe bandarole i opaski etykietowe, „maszyne 
kę, farby drukarskie i i:ne puzybcry. 

Również policya weszła do mieszkania przy 
ulicy Bożego Ciała 1. 12, zajętego przez Rive 
Rabina. W ozasie rewizyi Skonliskowanąa pięć 
funtów sacharyny i 15 tysięcy gotowych pude- 
lek, 

ARESZTOWANIA. 

Wszysikich powyż wymienienrch fabrykan- 
tów sprowadzo:o do czwartego kcinisaryatu pos 
Heyjnego, mieszczącego się w hoteiu Millerą, 
Po przeprowadzonych przesłucaaniach ý spis% 
niu protckołów, nadkomisarz Ryczkowski pole- 


cil cdstawić przytrzynianych, wraz z zakwaztycs ' 


nowaną sacharyną i inymi artykuiami oraz 
przybrami, —- do okręgowej Dv rekcył skarhu. 
Ta jednzk zerządziłą artsz. owanie wszysikich 
sprowadzonych, wobec czego odprewadzono ich 


tal- | 


komisaryatu P. P. 


i do aresztów policyjnych „Pod telegrafem". 
| Tak więc dzięki nadkomisarzowi Ryczkow- 
skieinu i fuuikcysonaryuszom policyjnym z czwar. 
* tego komisaryatu. cała szajka zosiałą unieszko, 
dliviena, 

JESZCZE JEDNA „FABRYKANTKA". 


| 
| Po odbytych rewizyach posterunkowy Dzie. nadkomisarza Ryczkowskiego. 


Pomnik dla psów wojennych. 


sy anglo-raskiej do zwierząt domowych. To- 
warzystwą opieki nad zwierzętami mają w 
: Angli i w Ameryce wpływy ogromne, a dzien- 
nikt piętnują surowo wypadki znęcania się 
nad zwierzętami. Niema, n. p. cstatniemi cza- 
sy, numeru lcndyńskiego „Timesa“ bez gorg- 
cych protestów przeciwko odbywajęcemu się 
w Monie Carlo międzynarodow emu konkurso- 
wi s.rzelaniąa do gołębi, a w parlamemcie an- 
gielskini toczyiy się niedawno namiętne Toz- 
prawy w sprawie widowisk tresowanemi 
zwierzętami. Przeciwnicy tych widowisk wyka- 
zywali podczas tych rozpraw, jak okrutnie 
tiktowane są zwierzęta tresowaie, 

Nic więc dziwnego, że Anglicy i Amerykamie 


"~ 
_ 


WIADOMOŚCI ©SOBISTE. Wczoraj do Kra 
kowa przybył ze Lwewą znany publicysta i kv- 
nespoń.dent pism, pedakior dr, Bronisław 
man. 

(d) ZE SPRAW MIEJSKICH: W poniedziałek 
na posiedzeniu sekcyi ekonomicznej Rady miej: 
skiej pod przewodnictwem wiceprezydenta Sare: 
Bo powziętę uchwały w sprawie liniji 
Dych co do budów w Ulicy Pawiej, pr 


com kolejowym, obok mostu na Dębnikach, na * 


Grzegórzkach. w ulicy Łokietka i Wrocławskiej. 
z TEATRU J. SLOWACKIEGO. Dzisiaj i juw 
tro podniosły utwór Słowackiego .Horsztyński" 


z pp. Nosarzewską, Kacicką. Modzelewską. Białe 
kowskim. Guttner"m Sosnowskim w roiach gó: 
wnych. W sobote wracą na afisz komedya Kies 
drzyńskiego Czysty interes' z p. Adwentowie 
| czem w kapitainei ieco roli Ordyzga. W przyxos 
i rowaniu tako najbliższą nowość nie «rana dos : 
i tvchczas na scenach rolskich sztuka śp, T. Ritts 
nera „Dzieci ziemi”. 

MIEJSKI TEATR OPERA I OPERETKA, Dziś 
we środę 15 nm. „Królowa cvrku', która na Pio» 
wszych 3 przedstawieniach spotkała sie z. eniu: 
zvnstycznem przvieciem. graną będzie jeszcze 
, jutro we czwartek 16 bm, 

Z TEATRU „BAGATELA“ komunikuja nam: 
„Starzy i mlodzi“ komedva w trzech aktach z 
wegierskicgo Aleks, Haio grana ies  wvbornie 
przez caly zespoł artystów. Reżyser Nowacki 
zdołał wlać wiele inwencyi w dzieło autora. 
Sztuka grana będzie dziś i iutro 

z ATRU „NOWOŚCI“ Dziś we środa 
„Krowodsisk:ie Zuchy*. które osiagneły "rekordoe 
we powodzenie w teatrze „Nowości*. Repertuar 
bheżącego tygodnia wynełnią .„Krowoderskie Zus 


hvy“. 

PROGRAM KONCERTU ZYGMUNTA FEUER.: 
MANNA slvnnego skrzypka obejmuie: Tartiniego 
Sonate Gsholl z .dvabelskim  trvllerem*. Czai- 
kowskiego lsoncert oraz Sarasatego Fantazyę z 
- op. „Carmen“, a nadto szereg utworów drobniej- 
' szych. Nieliczne pozostałe bilety w księgarni 
Krzyżanowskiego įčsz¢zo do nabycha. Jedyny wys 
stęp znakomitego artiwsiyv w Krakowie we czwar: 
tek 16 bM. w Starym Teatrze. 

BAL DYPLOMATYCZNY, który odbedzie sie 
dziś we środe w salach Starego Teatru staras 
niem  Słuchaczów Szkoły Nauk politycznych 
rozpocznie się polonezem o modzunie wpół do ie- 
. denastei, Ponieważ de Komitetu dochodza wiado: 
iności że nie wszyscy. którzy bvli na liście ©- 
trzymali Zzawroszeniu wysłane pocztą. będzie je 
wydawała kasa Starego Team od 10 do 1 i od 
4 do 1% gdzie beda dvżvrowali stale członkowie 
Komitetu. imienne zaproszenia dla pp. Akademi; 
ków i DD. Oficerów wyda Komitet na podstawie 
iegitvmatyj. Atrakcya Bezonu: zdięcie- kinemato: 
graficzne na balu oraz odwołanie Rautu w Kas 
svaie na odbudowę Kościoła św. Piotra i Pawła, 
sprawia. że wiele osób zgłasza Sie już po biłety 
wstępu na galorye. w które można sie również 
w kasie teatru zaopatrzyć, 

VII 49 RNA KAWA Svndykału dziennikarzy 
kruko kich, odbędzie sie tym razem w Testaus 
racvi „dzialowej” brzy placu Szeæ pańskim, 
niedziele dnia 19 bm. o godzinie 4 popol. Ze 
wzgledu nat nicbvwaie powodzenie u tele; 
patrcznego. wystapi. powtórnie redaktor Lipecki. 
Ponadto iako hvpnotvzer. poplsze. zię M. Paul 
Ioar. Wegier który chwilowo bawi w Krakowie, 

'd) ST :IOSTOWANIE W SPRAWIE BALU 
WIOŚLARZY, W wczerajszym numerze w SDr+ 
wozdaniu z baln kos tiinowezo wieślarzy „Jw 
kola“ zaszła pomylka. Miańowicie trzecia nagros 
dr w premiowanin masek ctrzymał medyk 
i Bobola, a nie p. Michalewski. 


w 


: 


Znane jest przywiązanie przedstawicieli ra- | 


; 


Str. 7. 


woński, przydzielony do czwartego komisarya- 
tu, patrolując w ulicy Krakowskiej. spotkał 
niejaką Dorę Waszerstrom, która niosła jakiś 
podejrzany pakunak, Gdy ją sprowadził do ko- 
misaryaiu. stw.erdzono, że pasunck ten zawie- 
| ra: 3 kilogramy sacharyny, 6 paczek pudełek 
tekturowych, 32 torebki, 5 paczck torebok więx= 
szych, 2 paczki falszywych bańderoli i paczkę 
znaczków monopolowych. Do protokołu podała 
ona, że jest służącą i wanie mieszka w Jarwinie 
koło Filzna, a zakwezstyonowany pakunek nie 
jest jej własnością, jednax nie chciała podać od 
kogo oirzymała go, Wobec t.go zamknięto ją 
do aresztu. Prawdopodobnio z pakunkiem Ue 
ciekuła wskutek oblawy, prowadzonej przez 


- 


nie zapomnieli o przywiązaniu i odwadze, któ- 
rych tak liczne dowody zdożyły zwieszętą, po. 
magające człowiekowi na pciach bitew, W An- 
glii wzniesiono już pomnik dla uwiecznienia 
ustug, addanych podczas vojny qrazcz konig 
należące do armii Wielkiej Brytanii, obecnie 
zaś nadchodzi wiadomość z Nowego Jorku 0 
wzhiesieniu tam pomnika, majgcz'go przypo 
minać zasługi psów wojennych, czy to wywia- 
dowczych, czy kurysrskich, czy też sam tarnych. 

Pomnik ten stanie w pobliżu Nowego Jorku, 
na zboczu Doliny Aarstdole, gdzie znajduje się 
cmentarz dla zwierząt. Wykonany z bronzu, na 
podstawiia ciceowej, pomnik przedstaw lać bę- 
dzie psa, Swjącago na straży, 


(d) KRADZIEŻ KIESZONKOWA, Wczoraj popo 
łudniu do sklepu nm.asarząa Kurkiewicza przyszła 


| Anna Hebald, zamieszkała przy ulicy Grodzkiej 


E 


egulacyjs - 
dwor: * 


; we Lwowie pie miał nic wspólnego, Poza W. 


| 


6. W czasie gdy kupowała wędliny, ktoś z obec: 
nych w sklepie kupujących skradł jej z kieszó: 
nm kwotę 400 marek, 

(d) STRYCHOWA KRADZIEŻ. Wczoraj jacyś 
krawcy dostali się na strych kamienicy przy 
ulicy Wielopole 14, Zabrali! oni stamtąd  biciizńę 
ma szkodę Jadwigi Grabowskiej, wartości ponad 
sto tysięcy marek. 


KRONIKA LWOWSKA. 


(Tetercnem oda naszego korespondenta). 


ZAINTERESOWANIE AMERYKI wkLi „TAR: 
GÓW WSCHODNICH", O zainteresowaniu jakie 


wzbudziły Targi- wschodnie” swiadczy faki, iż 
ze Sianów Zjednoczonych z Chicago zwrócono 
się do dyrekcyi „łargów Wschodnich" o prze» 
słanie spisu firm, reprezentowanych na -ostaks 
nich Targach, ceiem Dnwiązania  bezpośredni:h 
stosunków, a 


W SPRAWIE AFERY SKÓRZANEJ WE LWO, 


WIE W zwidzku z przedstawioną w ostatnich 
| dpiach przez vrase aferą skórzana we Lwowie 
Zarząd Kady Upiekuluczej Okręgowej dla Malos 


polski we Lwowie oświadcza nam. że z calą trans 
akcyą w sprawie skóry bpodzielini WO 
as 
rothowskim. kontrak'owym dvrektorem Wyvdz'ołu 
handlowego Rady Cpiekuńczej Okregowej, „bi 
z członków ani urzedników Rady w sorawie tej 
nie jest 1 mio był gzaangużuwanv. Dr Futynā 
nie jem i nie był nigdy ani czionkiem ROO ani 


jej urzędnikiem, a o ilo występował w swych 
Lrausakcyąch jużó w pierwszym jużio w drus 
gim charakterze, dopuścił Sie nadużycia. zą Któs 


re na wypadck stwierdzenia Zarząd ROO pociąe 
gnie go do odpowiedzialności, 

UGULKRZYMI POZAK mu=x1NA. W Rodatyczach 
wybuchł pożar, ktory objął młyn  turłunowy. 
Szkoda wynosi przeszło 6 milionów marck. Pożar 
nie oszczedził ofiar w ludziach, Silnemu poparze 
niu ulegli maszynisia Misoeiavilch, po.cocnik jes 
go Pyc, oraz dziażawca młyna Biernac. Przy» 
czyną pożaru był wybuch nagromadzenych gas 
zów. £o jest winą maszynisty. 

WŁAMANIE DO WILLI PROF. GRABSKIE, 
GO. Do willi posia prof. Stanisawa Grabskiego 
włamali się wczoraj nieznani dotyciiczas Spraws 
cy. którzy skradli kosztowne dywany oraz sres 
bro stołowe. Wartość skradzionych rzeczy wys 
nosi 800 tyskęcy. 

ARESZTUWANIA ZA GRĘ HAZARDOWĄ, Przy 
ulicy Kochanowskiego w micszkaniu niejaki2go 
Kużdały aresztowano rad ranem 5 osób, w tem 
2 urtysłów dramatycznych, którzy spędzali częs 
sto noce na hazardowej grze w „fcrbla". Pods 
czas dokonywanej 1rcwizyi znaleziono 10 tysięcy 
marek niemieckich, 120 tysięcy marek poiskich. 
i karty. Policya pieniądze zakwestyonowała, 


Koncert Emila Telmany'ego. 


Zeszłoroczną produkcyą, nader korzystnie zajż 


pisał się w pamięci krakowskich  lubowników 
gry skrzypcowej wczorajszy  koncertamt, dzięki 
czemu był jednym z riewtelu ariysiów, którzy 
w tym sezonie produkowali się wokec pełnej 
gali Starogo Teatru, Telmanyi rozporzadza przes 
dewszystkiem nader Śpiewnyra torem, — Siodyx 


Sir. 8. 
ÅÅ km = 
oczy i pier "szorzędnej jasności. pemym. wydoby: 
tym z pizevyszneżo swego „Gagliano“, zwłasz 
cza w tych utworach, w których charakter po 


czułego na. wszelakie elt 
gijne i sentymentalne nastroje. Jako wirtuoz u: 
mie Teiman;i erać na czułaj strynie. a że przy 
tej sposobnoćci znajdzie się zuwsze dość miejscu 
i ms łsniańce technicząe, tedy i sukces U siu 
chaczy pewny. Miarą tego sukcesu, były Irzężl: 
ste i gwałtowne ckluski, wybuchające zarówn:. 
po wtvorach poważnych jak „Sonata G.mołl 
Tax iniego lub „Konser Emol! op. 5% Mendz: 
sesohna, jakoteż po „Chaconne“ Bacha zagranej w 
miejsce „Parlity E:dir tegoz autora. Z uięńst 
jednak siła wybuchały po utworach drobni :j= 
szych: Stennemmara („Romance sentimemtaic , 
Tariniego („Adagio“) a przedewszystisiem po 
„Zernyrze” Fubaya «a „Valse Caprice" Wicniaw: 
ckiego, powodujące ilka taddatuow zagranych 
przepięśrje. Produkcyą ta  zacieśnił  Telmanyi 
węzeł sympdtyi zawiązany w zeszłym roku z puz 
płicznością krakowską. mimo pewnych niedocia: 
gnięć w grze spowodowanych niewątpliwie trus 
dami podróży. 


cigga sluchacze "zawsze 


Prof. Lipski, w którago sprawnych dłoniach 
spoczywał akompaniament, Wa} tym razemi ćo 
wody mk» tylko wielkiego sinakiu:, lecz tukże 


dużej e'.peryencyi, towarzyszoc świetnemu arty: 
ście bez próby. 
W uzupełnieniu sprawozdania z ruchu 


nego Krakowa niepodobna pominać  milczyniem 


muzycz 


odbycia się doskonale : przez prof. Machowa za: 
aranżowanege .Popoludnia muzżzvcziczo? w śŚab 
Instytut1 muzycznego. przepełnienej publicz»: 


ścią, która przysłuchułjac się popisom uczni proi. 
Lipskiego, Machowej,  Rosenkorgowej.  Jurvkowe 
skiej, magradzała wykonawców wzoststomi oklas 
kami. 

Występ czwórki kaharecistów 
Starym Teatrze nie cieszył 


warszaw skich 
się powwvdzeniem. 

Stanisław Barsa. 
E WIE E Lm E$- | | 20 


Dział ekonomiczny. 
Nowa polska piacódka na Pomorzu, 


W grudniu z. r. grono milosników polskiego 
Pomorza zawiązało we Lwowie spółkę z ogr. 
odp pt. „Polska Rivjewa w Gdin" z zaniaren. 
wybudowania na właspych tezpośroednio nal 
morzem pułożonych terenacn z własną plażą 
hotelu. odpowiadającewo ostatnim wymogom 
komfortu, 

Udział w spółce wvnosi 100.000 mkp. D kla- 
rujący dziesięć udziałów otrzymują tytuł człon- 
ków założycieli. Otwarcie hotelu nasngvi dnia 
15 czerwca 1922 r. Pierwszeństwo w uzyskaniu 
pokojów maja udziałowcy. 

Zgloszenia nowych udziałowców przyjmuje 
kancelarya adwokata dra Czesława Nieduszynń- 
skiego. Lwów, Mikołaja 33 od 4—6, tamże u. 
dziela się wszelkich odnośnych iImfornacy), 

Prospakia wysyła się na żądanie. 

—000 — 


Z TOW. EKONOMICZNEGO W KRAKOWIE. W 


w 


sobotę dnia 18 bm. o godzinie 6 wieczorem odba: : 


dzie się z ramienia Towarzystwa 
handlowsi i przemysłowej odczyt prof. dra To: 
masza Luika na sktualnv temat .Z historvi res 
form walutowych”. Goście mile widziam. Dnia 
25 bm. rozpocznie Tow. Ekonomiczne ankiete o 
Izbie Gospodarczaj", pragnac zebrać cpinie wwz 
bitnych ekonomistów. polityków i działaczv na 
polu rczem. w sprawie która dziś stoi 
porządku dziennym (arm. kont. 68) i 
przebudować całe życie ekonomiczne. 
kierowany Zarząd Tow. 

zebrać opirfie wszystkich 
zawodów. zaprosił iedr:.ego 
socyalistycznych posła M. Niedzialku« skiego do 
wygłoszenia w Krakowie odczytu na ten temat. 
który zapoczątkuje powyższa ankietę. 


—obo— 


Ruch sileldowy. 


w szali Izby 


ktora może 
Tą myślą 
FEkoncmicznego praenac 
'warstw, stronnictw. i 
z wwbitnvch działaczy 


Lwów (Tel. wł! Lwowska giełda nieoficvalna. 
Terdencya zniżkowa. Obrót slabszv Dołarv ame: 
rykańskie 3420. 3425, Dolarv  kanadviskie 3100. 


3110. Marki niomieckie 16'80 16'90. Leie 2350 24. 
Korony czeskie 6350, 63, lysiączki  austrysckie 
1250 2500. Ruble po 500: 180. 240. Franki francu- 
skie 275 2385, Funtv szterlinei 14000 14200 Szwaij: 


na ʻi 


„GONIEC KRKRARKRUWSARI" 


Numer 47 


—— ` 


Z obrad Sejmu w Warszawie 


Warszawa (tel. wł.). Posiedzenie Sejmu 255. 
A trzeciem czytaniu eweli do 

USTAWY O 8 GODZINNYM DNIU PRACY 
Jrzyszło do ożywionej djyskusyi z racyi Zarzu: 

ów, podniesionyca przeciwko referentowi po- 
siowj Ruonickiemu, z powodu wprowadzenia 

seregu tojwawik, Wyjeśriające przemówienie 
šla Rudnickiego wywcłzło wielką wrzawę. 

rormał y wnioseą posia Żuławskiego (P. P. 
*.). popatiy przez pos:ą Czerzieckiego (Ch. D.) 
„Besłanią ustawy dg komisył ońdrzucno więk. 
sześcią głosów, 

Sejm przystąpił następnie do obrad nad 
SPRAWA ZNIESIENIA MINISTERSTWA 
KULTURY I SZTUEL 

Poseł ks. Luicsiawszi oświadcza, że dyskusyva 
w komisyi toszyiu się tiiko z punktu widzenia 
wprowadzenia oszczejności. 

Poset Bariicki przemawia przeciwko zniesie. 
ziu ministersiwa, 

Pos} Roj dowodzi, że iuinisteastwo byłoby 
mialo duże role do działania, sięgając do skar 
hnic sztuki lndcej i do ludswega przemysłu 
artystycznego, Vinistorstao mogło by ' czuwać 
nań wytworzeniam swojskiego s.ylu z materya- 
łów rodzimych. Naloż; zwrócić baczniejszą uwa: 
gą Va łearry i chóry włożciańshie. 

Posę: Rosset rrzychyla Się do wniosku %o. 
misyi, 

Poseł Tomezak jest za utrzemanian minisier. 
stwa kul ury i sztuki. 


i 


o wewięnzie przjawy życia. kióre powinny 
być ująie w fesmę piękna, oraz destarez™ ie od: 
powieunich środków materyalnych. 

w g'oszwaniu przyjęto całą ustawę w drn. 
giem czytaniu. 

Przyjęto leż rezciucyę nósła Raja w sprawie 
sziwki ludowej. odczuccno a.zołucyę yosha 
Fosseta. 

Trzecie czyłanie ustawy wobec sprzeciw: 
wicy odroczono. 

DZIERŻAWA NA KRESACH WSCEODNICH. 

Poseł Malinowski w imieniu  komisyi rolnej 
przedłoży! wniosek zlikwidowaria dzierżaw i u: 
możliwienia dzierżawcom na kresach wzchod 
nich nabycia ziemi, zgodnie z wtatwą o refomnie 
rolnej: 

Rząd wniesie usiawę do Sejmu o przedłużeniu 
ustawy o moratoryum dia dzierżawców na kre. 
sach na kres jeunego ICuhu, celem sjokojnezo 
przygotowania 1 rozpatrzenia ustawy, Hywidius 
jacoj dziel żawy. 

Nastepnie rzyjęto w trzeciem czytentu no: 
welę do 
USTAWY O ZAŁATWIANIU ZATARGÓW MWE. 
DŁY PRACOSAW GANI A PRACOWNIEAMI. 

$W koneu przemowienia posła Mierzejewskiego 
nrzyjejo nagłośc jego wniosku w sprawie 

NILDOSTATLCZNEJ OCHEOWNI GRANIC 

WS5CHODNICE. 
domaga siè wyboru nadzwyczaj:.e] 
sejiiowaej, która ma zbadać przyczyni 


Al 


le- 


Wnissek 
somisyvi 


Poseł ks. Lutosławski jest zdania „że głównym i go šanu rzecz: i winnych posiygtąać do od: 
zadaniem panstwa w stosunku do sztuki jest pó wielzialności. 
wychowywanie spolzczeństwa w poczuciu pię: | řieritum waiożku odroczono do *astęepneg" 
xna, a to własnie jes: zadaniem ministerstwa o , vosiedzeniaą które cdbędzie się w piątek o ga 
Światy, Drugiem zadaniem państwa jest dawa- | dzinie tiej po południu, 
nie giosu artystom wszędzie tam, gdzie chodzi 
na O RA nn E ET i o oa o o EE Pa | ac | 
BO a OO O) O c c 
carskie 620 650. Złoto: 20 koron 12708 12800. 20 Gi 
franków 11%0 120%, 2) marek 13600 14090, Funt jam: z 14 lutego 
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Czytelników „Gońca Krakowskiego” 


NEF' Szczegóły w najbliższych numerach. % 


Numer £7 „GONIEC KRAKOWSKI" 
LUDWIK STASIAK. i — Odpowiem natychmiast. 
ai a n a -- Jeśli Tak niezmiernie synowice moja ko- 


| chas sz. to musisz mieć wiele dla niej pobłaża- 
nia wiele uwrrozumialości.,. 
— Tak jest, 


Tam, gdzie dziś Berlin. | eir 


przez 
Powieść z dziejów 'wymordowanych ' które do kościoła tęczowe światło leci. 


miłość 


| jest, jako kryształ wenecki. przez który różo- 
narodow. | :20 "wym widz mv ten świat... 
— No dcbrze — rzeki Bernard — drze. Na- | .. Tak jest dostojny marerafie. Miłość jako 


bierz otuchv. Jeśli chcesz ślubem nia S6ń skich 4 
związane zostaną ręce wasze nawet dzis., 
7 04 


— Ju sam jestem za iem. aby ślub wasz a 


wiosnz która na szara rolę życia, purpurowe, 
modre i zote kwiaty rzuca. 

— Adelajda zawiniia wobec ciebie. 

— Przebaczę jej! 

=- Powinieneś to uczynić, 

— Znam jej usposobienie, wiem, ż3 zanalna 
to. pelna ognia dusza, Musiała źle się o mnie 
wyrażić może zdjął ja żal żem jej obcy naro- 
dem, obcy wiarę... 

— Ciężko zarzeszyła narzeczoną twoja. 

~- O! Przebaczę jej, przebaczę... 

— Mogęż być tego pewnym? 

— Neoizupeiniej, 

— Zatem jedzmiy do Bran*boru. Wsnanialszej 
weselnzi uczty. niż jutrzejsza nie wyda nawet 
san! cesarz rzymski? 

— W drogę! 

— Hola! Osiodłać konie! 

-— Żeby tylko siangć predzej... 

— Poiedziem przez noc. Z wschodnią. gwiazdą 
w domu staniem, 

Mściwoja oczy smiałty 
sam do s.ebie: 

— Zbledniesz dla mnie ty py 07 zaranna, 


się jaknajprędzej. 

— Ty?! I tyż to mówisz? Dlaczego? 

Manzraf szukał w duszy słów, sz'kał kłam- 
stwa, któremby oczy Mściunjowi zamydlił. 

— Bo.. Bo widzę sorącą iniłość twoją, pio- 
mienne serce twoje... 

— Kocham ją calą duszą moją, każdą myślą 
moją... 

"Bernard Siysząc te Słowa. widząc z lego oczu 
niezviierną miłosc dla Adelajdy, na chwilę się 
zachwiai, W pospolite; szorstkiej duszy zago- 

ściła iskra żalu. iskra współczucie, Iskra wnot, 
zgasła. Wmet zapanowała trzezrość zwyciężył 
na zimno obliczony plan. 
— Zatem jutro woz lub, Jutro! Rozumiesz?! 
— Boże! — zawo.ał Msciwój. tuląc głowę do 
piers: Bernarda. ręce j*ro calujac... 
— Dobrze iuż mói drogi. dcirze. Pozwól jed- 
Nak że nni wrócimy na slub do Braniioru za- 
T Pylian sie.. że zadam ci pytaaie.., 


się. PS i radośnie 


Wyjaśnienia i porady 
w sprawach ogłoszeń żu- 
pe'nie bezpłatnie w Admi- 
nistracyi Kraków, Duna- 
jewak ego 7. Teleton 2502. 


ieden w powiatowem mie- 


Plan odjazdu pociągów z Krakowa. | ŚW 
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. cie. czem ona zawiniła. 


r St 8, 


m w r 


zbledniesz dla mnie jutro ty słonko jasne! Nie 
równac ci s.ę huo z bia.oscii, jei czoła. niezen 
jestes różo wobec krasy jej vet. Wam kwiaty 
żiemi nie równać się z nią, lecz stopy mej kras 
sawicy Siroić. 

— Spędzono konie. W mgnieniu oka do domu 
rusSzym. 

Mściwój zamyślił się chwilę. 

— Słuchaj margrəfie! Wspommia'eś, że Ade- 
laida zawin.iia wobec mni:. Powiedz mi prze- 
j W jaki sposób zawi- 
niła ? 

— E! co tam, dowiesz Się później, 

— Obraziła mnie? 

— Jutro ci pow:cem. 

Mściwój dziwnie popatrzył na marsrafa. 

— Czyżby serce zmieniła? 

— Nie. nie. Kochać cię będzie całą duszą, 
Najlepsza. najprzywiązańsza z niej będzie żoma. 

— A więc cóż? 

Gtupstwo' Zwyczajna rzecz... 

— Jakaż jej wina? 

Mówiłeś, że każdą przebaczysz. 

Tak jest. Przebaczę, 

Jeślj tak... 

Powisdz mf panie. Ja muszę wiedzteć, 
Przysięgasz. że przebaczysz? 
Przysięgam, 

Bernard zamyślił sie chwilę, waha! się. pilnie 
patrzał w oczy Mściwoja. Prostota, dobwa wiara 
i dobroduszność w tych oczach była. Ujał w 
ręce jego glowę. zwrócił ucho jego ku swym 
ustom i kilka słów cichych do ucha mu szep- 
nął. 


KEY TI 


hilministracyą otwarta 


od godziny 9—1 w poiu 
dnie i od godziny 4—7 
wiecz rem, 


fr e lite PYPYTYTTYTYSTYTYY 


Dwie sensacyjne powieści 


Il. wydanie 


1. Tałemnice Sahary Piotra Benoit; 
»omantyczna, fantastyczno-przyrodni* 
cza powieść, nagrodzona przez Aka- 
demię Francuską. 

2. Człowiek, który wrócili z tam- 

tego świata G. Leroux'a, romans 

wstrząsający grozą tragicznych zdarzeń, 
przedstawiający zjawiska ze świata 
medyumizmu i spirytyzmu. 


il. wydanie obu powieści na wyczerpaniu. 


Jak długo zapas starczy, przesyła Administracya 
„Gońca Krakowskiego“ 


obie wymienione powieści 
za cenę premiową 


Mk 200'— 


(już z kosztami przesyłki pocztowej). 
Należytość należy uiśc:ć z góry. 
Dla P. T. Prenumeratorów „Gońca Kra- 
kowskiego* wyjątkowa cena f4kK 150. 


D e zwi a O TT 7 dd 


„Verda Stelo“ 


A. Marczewśki i Ska w Samborze. 


poszukuje kapitalistów, którzyby wykupili z rąk 

niemieck ch 3 wieskie miyny parowe w ł+cznej 

cenie 1 miliarda Mzp. i iune wielkie przedsiębior= 
stwa i majątki. 

Wywiadowcy nasi podadzą uam jak najrychlej 

adresy najzasobniejszych a przeosiębiorczych kapl- 

talistów w swych ckr; gach. 8302 


MARMOL ARMOLADĘ 
= czysto owocową 50%, cukru, — o Cukru, = 


twardą Ga krajania, w skrzynkach 


po 10 kg. poleca 


„Owoc Paowa Faya irarmolady 


w TRZEGSław, 


8256 


Str. 10 


DROBNE OGŁOSZENE 


poepior da wynajęcia na go | 
5 dny, Ara ów=PFodgórze, 
Rękawka 12, 1. p. 


POSAO SZUKAJĄ 
riiyw szofer, ivte!igev- 
tny w®cer, z nauką pra- 
ktyczną i teoretyczną na auto 
turowe p.szukuje posady. — mike: Kraków- 
Oferty pod , Wyścigowy do Rękawka t2. 1. 


kj Ara 8344 

ca -- alga SETY Haftuję rẹ- 
prima pozisdojąca dłuższą | ** cznie toalety wieczorowe 
praktykę sklezową 'dzleł pa- wedlug. zuruali w 24 godzi- 
piarawyj tudzież kasyarka po- | nach. Fiorvańsiu 9. SIU2 

szukuje zaraz postdy. Łaskawe — —- 
6 -clo miesięczny kurs irancu- 
skiego. angielskiego i ūie- 


zgioszenia pisemne do Admi- 

stuacyi Gońca Krakowskie- 
nistiacy mieckiego (komplety dla dzie- 
j cò) Wpisy prz: muje Zarząd, 


go pod „Plina | pracowita“. 
0 
sa z Grodzka 60 od gods. 6—7 


G tenotypista polsko - aefie | (Szkoia ewangelicka). 6287 
cka, pisząca na maszynie: ——————— F 
rzyjmęą zarsz na wsi posadę 


z dłuższą praktyką biurową, { l 

przyjmie posadę od 1 marca: P nauczycielki w zakresie 
Zgioszenie do Adm. Gonca, klas pospolitych. Zpłoszenia 
pod „Energiczna”. 3284 pisemne do Admin. Gońca 


———— | Krakowskiego pod „Prywataa 
Emerytowany urzędnik, mający j nauczycielka“. 1002 
35-letnią praktykę kance- 


taryjoą, zaolay rachanis:rz “Neo Fostatyna Galena 


kontrolor kasowy szuka od- 

powieduiego zajęcia. Zgł osze- 4 stosowana w dziecię ym szpi- 

nia ustowne: Hraków — Pod-; talu św. Ludwika w Krakowie 
(dała b. dobre re"ultaty — do 


góree, ul. kawka L. 12. 
Koki w apłekach. 8179 
SPRZEDAZ RAPER 


W eważnia się skradzione za- 

O SPUZEDANIA zaraz WY- świadezenie demobiliza- 

8UKIE BUGIKI LAKIERKOWE | cyjne ma nazwisso Michai 

Nr. 38 całkiem nowe i PÓŁ- | Oczkowski w Chrzanowie,wy- 

BUCIKI CZARNE Nr. 38. Wia-|Stawione przez 2 puik wojsk 

domośc: Administr. „Gońca | kolejowych. 8360 
Krakowskiego“, ul. Dunajew- RE 

gubions dokumentā wojsko- 

skiego 7, I.p. Z we na nazwisko Helak Ju- 

sprzedania koło Krakowa | 


D” lian, ur. 18398 w Czchowie, 
18 mórg ziemi, w dobrym, Powiat Brzesko, uniewaznia 
miejscu wraz z domem. Zgio- 


dei fortepian marki Stin- 
gla ma pianino. Wiado 
4 Pr ul. 


się. 8309 
szenia pod „Ziemia 350" do | okradziono kartę zwolnienia 


Adminisżracyi St. ŚR W na nazwisko Morawa Ję- 
T barak Puty barak drewnlany i ma * drzej, Polanka Haller, poczta 
można kupić w Zachodniej = ooo _ 361 
Małopolece. Wiadomość: kra- ' 
Szymańska. 8152 | 
kupno | il | Mm 
nia pod „Akcya* do Adm, Poznańskim 
Gohca. 19—27 marca 1922. 
Zgieszenia z podaniem ce- | 
ny do „Gońca”, pod L. 1.000, 


AT do przeniesienia | Skawina, którą unieważnia 
ków, Pynek 87, IU. p. Zofią:| Soan 
Kere dobre akcye. Zaiose. | Winien Dyé na largu; 
guie maszynę do pisamia. ) 

Í 
[MATRYMONIALNE] 


Parowa <tabjja 
ciast i cukrów 


STANISŁAW GURGUL 
w Jaroaławiu 


Emeryt pocztowy w sile wie- | ¿awiadamja swych odbiorców, 


ku. wdowiec, ojciec 12-to 
Jetniej córki, właściciel resl- 
ności na Krowodrzy, szuka 
na tej drodze żony, matki i 
gospodyni w jednej zacnej, 
a nieszpetnej osobie. Seryo- 
zne zgłoszenia do „Gońca* 
pod „Emeryt a n.e emeryt* 


O Lęgi w średnim wieku, 
ze skromnem urządzeniem 
zawrze znajomość w cełu ma- 
trymonialnym. Zgłoszenia pod 
„Samolua* do Administracyi 
„Gońca Krakowskiego”. 5194 


w ruchu. 

Wyrabia sig: 
biszkopty, makaroniki, ciast, 
'ka deserowe, miodowniki, 
marmeludę śliwkową i ja- 

błeczną 5533 


PPYYPYYFP 
Kto chce 
znaleźć korzystoy zbyt 


dla swych produktów i 
towarów, 


Kto szybko 

pragnie znaleźć zajęcie, 
lub dobrze sprzedać nie- 

ki. Zgłoszenia pod „Gd 

roren wiosna” budzi "się" do | potrzebne przedmioty, 


Admin. Gońca. væl GQ szuka 


Meza starszy, samotny, | dobrej klienteli i wśród 
uczciwy, inteligentny, je- najszerąz ych warstw, 


żeli pragnie mieć kobietę wol- 
Kto znalazł 


ną, z dobrem sercem za to 
warzyszkę stałą jako gospo- 

zgu bioną rzecz i pragnie 
zwrócić właścicielowi, 


dyni albo żonę, raczy skie- 
miech ogiosi 


rować zgłoszenia: Bronisiawa 
się natychmiast w 


Kupanowa, Bełz. 8345 
| ROZNE | 

„GOKŃCU KRRKDASKN" 
najpoczytaiejszym uzien- 


ż%y sztuczna do 400 Mkp. 
złote mostki. połamane 

niku krarowyin, którego 

ńział reklam, 


a fabryka jest częściowo 


u wynajęcia na zawsze, sło- 
neczny, pięknie umeblow. 
pokój z wszelkiemi wygoda- 
mi. Warunek poślubienia mio- 
dej i przystojnej właściciel- 


Korony do 1:60 Mkp. gram. 
Srebro stołowe i plaiyuę. Ku- 
puje Spółdzielcza Śpolka Zło- 
tnicza, Kraków, Stradom 23 


j 


pozz ZZ Ew A A Zn ON 


| 


IT pogro. Sprzedaje ślubne 

oebrączk od 400 Mkp. sztuka 
A o" sowicie 

Zen krawcowa szyje pry- wynagradza 
wateje garierorę damską | wydatki uczynione na 

i dziecinną. Zgłoszenia pisem- ugłoszenia. 

redo Aom Gońca pod „Kraw- i 

rowa” so: l Bh A 
In Uk Tor udpowiedziałny : Ludwik Uuronuś. 


| Gbjawy 
Obiswy 


ból w plecach i Kkiatce piersiowej ina przestrzał.. 


„GONIEC KRAKOWSKI" 


¡podczas ataków). 
i sięga aż po {0OpaKi, 


A | KAMIENIE ŻOŁCIOWE Smo CHOLEKI 


Kamienie schodzą bez bólu. — Ataki w zupbłności ustają. 


(peczątkowej). Bó! w bokach i dołku podsercowym igJzia schodzą się żebra . 
Skłonnusć da oostrukcyj. Uryna ciemna i mętna lub też bezbarwna jak woda. Język obłożonr Gorycz 
i kwas w ustach. Odbijanie gazami. Wzdęcia i burczenia w 
W dołku i wątrobie silny ból, który się rozchodzi ku stronie tylnei. 
wzdązia orxucha, rozsadzanie żeber i parcie na kiszkę stotcowa 
Niekiedy wymioty żółcią, dreszcze, zimne poty. 


Nr, 47. 


EE ||| | "EEM"CENPUNNNNE "0 
ZMIĘKCZA« USUWA 
NAZA H. Niemo,euwskiego 
5465 
Pobolewania w wątrobie 


Silnie podenerwowanie 

w pasie i krzyżu 
Tak tchu oraz 
żółtaczka. 


«iszkach. Bule i zawroty głowy. 


Biiższych informacyi udziela : Aptekarz-lizyclog H. NIEMOJEWSKI, Warszawa, Nowy Świat 16, m. 17. 
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amamma m i 


i KRYSTALINA!!||< 


goi popękane ręce, usuwa czerwoność i: 


nadaje blałość i aksamitną miękkość. 


3293 


pok O; do nabycia. 


i 
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Ret GAL E ES 


POLECA 
KSIĘGARNIA ANTYKWARSKA M. WAHLA 
% w PRZEMYŚLU, SŁOWACKIEGI 3. 
Oa ż- x o DO 
ad; c PREGIO SOO GOTE 
3 Samogwałt u mężczyzn i kobiet i jego 
» skutki z'es 2.5.8 o © © a tą s Mk. 4220 
Ži Poradnik lekarski dla mężczyzn . . .. „ %0 
É Etyka stosunków giciowych . emet a BO 
Y Choroby wereryczne i skuteczne KW. + 200 
b Diaczego mężczyźni się nie żenią? „,. . „ 140 
© Popęd płciowy i jego zboczenia . . . . „ 300 
Dr. Uhma, S;filidelogia . . . . . . . « „ 800 
Prof. Wyrobek. W pętach rozpusty i pi- 
j jaństwa ... PARSE P a 
> Prot. Forel. Zagadnienia seksualue, Nowe 
ż wydanie, 2 iomy >.. 1. 07.4800 
5 Najnowszy iekarg domowy "na wszystkie 
R = CRORo»by, Opra won.: syota so 6 „, qgwŚBO 
j Poradnik lekarski w nagiych wypadkach 
i | ZACDOG 4 24. a - 1a » a 4 250 
2 Bezbolesny poród. Przepisy zachowania 
się podczas CIĄŻY . « « » © « « » . , a 400 
7 Nasz w:terynarz. Poradnik gosnodarski , 450 
Mój system! Podrę: „ży do uzyskania sił 
GE x Olą Da dą or W ES M2 « 400 
% Albertus Magnus, R A + 1000 
9 Dziesiąta i šŝedenssta księga Mojżesza . „, 750 
Prawdziwy Ognisty Smok- A 0... 20 RM 
Wiedza tajemna, czyli egipskie tajemnice j 
2 wiedzy duchowej . . . . s» 750 
Z Tajemnice czarnej magii. Wielka ilustr. 
książka magiczna, Opr.. « « « «. « «a . „, 804 
Z tajemnic duszy ludzkiej czyli o spiry- 
SA) SAF «474 E NRA 300 
Wyrocznia przyszłości — "Wróżka >e. o 140 
= Wróżka czarodziejska „ . « « « « «e: v 60 
Przepowiednia Sybili albo wróżka przy- 
A BZłIOŚCI 2 « s 2 a 6 0 5 + + 120 
Kabała, Karty wróżbiarskie słynnej Le- 
normand z Paryża. . . « « « « « oei e 160 
Flirt polski. Zabawa towarzyska . . „, . „ 150 
g Sztuka podobania się młodym panienkom .« 200 
Najnowszy listownik dla zakochanych . „ 20 
Lilie i paprocie, książka dla serc kocha- 
Jących + + 2 + s e e aja s re 4 20 
Wielki wybór powinszowań na wszystkie 
OKOlICZNOŚCI/ŻYCIAK 4 2 e e « a 0a a ęr4 200 
Wielki polski sexretarz dla wszystkich . „ 400 $ 
Spiewy i kuplety kabaretowe . . « «» « » 180 $ 
Wieiki samouczek tańców „Salonowiec*. „ 220 5 
Sziuka robienia wynalazków , . » « « « » 150 
A Elektryczność i magnetyzm . «a o + 140 
% Smiech. Zbiór traszek, anegdot i humo- 
&  rystycznycn opowiadań w 3 częściach 
6 razem ,. .. « x 450 
aà Bomba śm; echu! lustr. zbiór hnmoresek . + 160 g 
0 Najnowsza kuchnia warszawska, zawiera- 
©  iąca przeszio 1200 różuych potraw, opr. „ 1000 į 
A Książki wysylamy tylko za poprzedniem nadesła- 
% niem należytości przekazem PORZISW yin: Za zaliczką y 
A książck nie wysziamy. Na nelecenie przesyłki do- Ś 
HA łączyć na porto Mk. 40. 8216 y 
W, -> 
7 ENE ENS A E E A LTO 


MAJĄTKI 


wiarnie, rabarety i Ł p. 


CŻ>:T> 


realności, tereny, fabryki, M 
? sklepy, restauracye, ka- 
we wie kim wy- 


borze iw na rozmaitszych punxtach Rze- 
czypospolitej kupisz, wzyłędnie sprzedarz 
za pośrednictwem rzą'iowo upoważnionym 


Domu Handl.-Komis. 


8303 


„VERDA STELO“ 


(A. Marczewski i 


i Ska) w Samborze. 


Liczna bowiem i codzieunie świeże zlecenia wy: 
konujemy pałyciimizst dzięki bardzo gęstej sieci | 
agencyjnej w chiym kraju. W nieobsadzonych do- 


tąd miejscowościach przyjmujemy nadal 


agentów 


ı wywiadowców ua kardzo korzystnych warunkach. 


ZWIERZE] TK 


c; 


iù 


TOE 
ETRA NEEDE ADL IERS A 


"AMO DERAM s 3 


| 
| 


' 


GERE GEZE 


r peen 


Pokój i kucznia 


bez mebli iub 1 duży pokój, w którym 
możnaby ustawić piecyk kuchenny, 
dla małżeństwa z małem dzieckiem 


poszukiwane! 


Korzystny czynsz! Za pośrednictwo 
lub odpowiednie wskazówki sowita 
nagroda! — Łask. zgłcszenia pisemne 
przyj muje z grzeczności p. A. Dacków. 
d7064 Drukaruia Luaowa, Dunai- wsziego 0. 


MASZYN 


nawet zupełnie zniszczone 
przyjmuje do gruntownej naprawy . czyszczenia 
Perwsza w Małopolsce Pracownia dia napsawy maszyn biurowych 
Wykonuje dokładnie. prędko i pod zwarancyą 5% 
W. KEYHA, mechanik, Kraków, Floryańska 3. 


DO PISANIA 
i RACHOWANIA 


„Wielki wybór 


gospodarstw 


od 10 do 30 mórg dobrej ziemi w cenie od 2-ch do 3-ch 
milj. Mk. 100 gospodarstw od 3u dv 100 mig dobrej 


ziemi w cenie od 4 do D milj. Mk. 50 gospodarstw od 


110 do 200 mórg dobrej ziemi w cenie od 9 do 15 milj. Mk. 
FOL WARKI od 20-1000 mórg dobre, ziem. w 66" 
nie od 17 do 40 milj. Mk. 
Kilka dóbr rycerskich, wszelkie gospodaraiwu i toiwarki 
z dobrem zabudowaniem, bogatym żywym i martrym 
inwentarzem, oraz restauracye, kawiarnie, hotele. młyny: 
tartaki, domy 1 wszelkie przedsiębiorstwa. usiealam 
każdego. — Obsługa: rzetelna. Na odpowiedz uprasza się 
do'ączyć znaczek pocztowy. 


Zgłoszenia nprasza: 


M. KOWALEWSKI! 


Biuro Agenturowe, Poznań 


ui. Btrumykowa 38, Tatełon 2478. 
Z dworca tramwaj nr. 9. 820% 


ka 


CUKIERNICY II 


Różne welce, prasy, stanki, maazyny do irysów, 
różne etykiety również do he:batników. 
Masło kakaowe, kakao bonowe. Farby, 
smaki, wanalipę, syrop Agar-Agar etc. poleca 


P, FANCMAR, Warszawa, Sto-Jerka Mr 36. Tel. 72-67. 
Make, zboże = 


(wagonowo) 
poleca po cenach konkurencyjnych 


D/H J}. Goichrach i Ska! 


Rowno (Wołyń) ś 
Biuro: Szosowa 87, składy: Dubieńska/'/ 


LLU: 


Poszukujemy zaraz na stanowisko poważno: 


Samodzielnego Karmelkarza 


specyalistę karmelu, obeznanego dokładnie z wy- 
robura xarmelków. 


Laboranta wytrawnego | 


z kilikoletnią praktyką. Zgłoszenia z odpisam: świa” | 
deciw i podaniem wymagań uprasza | 


Ed. Litwiński 
Tow. z ogr. por. 835% 


Parowa fabryka cukrów desarowa-czekolagowych, 
karmelków t marmelsd 


Poznań, ulica Warszawska 910.) 


= 


Drukarnia Ludowa w Mrakowie- 


| 


| 


